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Początek końca
problemów

z energią

Jak uchronić się 
przed powodzią?

W lipcu w Krapkowicach ogłoszono rozpoczęcie konsultacji społecznych Programu 
redukcji ryzyka powodziowego w zlewni Opawy i Osobłogi. Spotkanie z udziałem 

wiceministra infrastruktury Przemysława Koperskiego, ekspertów i samorządowców, 
również z powiatu prudnickiego połączono z prezentacją dokumentu.

Pod koniec lipca burmistrz Prudnika  
Grzegorz Zawiślak podpisał umowę  

z przedsiębiorstwem Empiria na opracowanie 
dokumentacji techniczno-prawnej 

budowy sieci elektroenergetycznej dla 
terenów inwestycyjnych przy ulicach: 

Przemysłowej, Prężyńskiej i Meblarskiej. 
To kluczowe rozwiązanie, które uwolni 

prudnicką strefę ekonomiczną od 
problemu niedostatku energii.
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ędziemy wspominać Krysię 
jako kobietę pełną wdzię
ku, osobę serdeczną,  za
wsze uśmiechniętą, pełną 

życzliwości i wewnętrznego cie
pła. W piękny, szlachetny sposób 
była sobą. Nigdy nie odmawiała 
pomocy, często sama ją inicjowa
ła. Szanowała i ceniła innych. Jej 
obecność była dla nas wszystkich 
niezwykle ważna. Będziemy pa
miętać jej uśmiech, życzliwość i 
pozytywną energię. Dziękujemy 

Jej za codzienną obecność wśród 
nas. Za każdy gest przychylności, 
koleżeństwa, życzliwości, za nad
zór w latach 2017 – 2024 nad naszą 
siedzibą przy ul. Traugutta 19, za 
pomoc przy naszych imprezach 
statutowych m.in.: Rajdzie Malu
chów, Prudnickim Maratonie Pie
szym, Rajdzie Walentynkowym, 
przeprowadzce do nowej siedziby 
i wielu, wielu innych – piszą dzia
łacze PTTK.
 Powyższe zdania nie są przesa
dzone. Pani Krystyna była osobą 
przyjazną, dobrym duchem, który 
nigdy nie odmawiał pomocy. Jestem 
jej wdzięczny za to, że pomagała w 
imprezach, które współorganizo
wałem, ale przecież widać ją było 
na wielu innych wydarzeniach. Za
wsze uśmiechnięta i bombardująca 
otoczenie optymizmem. Z takimi 
ludźmi wspaniale się współpracuje. 
Zawsze na wolontariackim poste
runku, zawsze w akcji… Była kocha
ną osobą. n

 W Prudniku fotoradar stanął na 
prostym odcinku szosy, gdzie obo
wiązuje ograniczenie prędkości do 
90 km/h. Obok znajduje się skrzyżo
wanie z ul. Prężyńską, gdzie doszło 
do kilku tragicznych wypadków, w 
tym ze skutkiem śmiertelnym.
 Na naszych drogach stawianych 
jest coraz więcej fotoradarów, któ
rych masowość zmusza kierowców 
do jazdy zgodnie z przepisami (przy
najmniej w tych miejscach, gdzie są 
ustawione). Podobnie dzieje się w 
innych krajach europejskich. Opinie 
kierowców na temat urządzeń auto
matycznie mierzących prędkość są 
podzielone. Dla jednych skutecznie 
zmuszają uczestników ruchu do 
ograniczenia prędkości, wpływa
jąc na poprawę bezpieczeństwa 
na drogach, dla innych są przede 
wszystkim „skarbonką” dla budżetu 
państwa. Tak, czy inaczej jest jedno, 
skutecznie rozwiązanie, by nie dać 
zarobić państwu – jeździć zgodnie z 
przepisami. n

ak informuje Główny Inspek
t o r a t  R u c h u  D r o g o w e g o 
(dane za nto.pl) urządzenie 
z a r e j e s t r o w a ł o  d o  k o ń c a 

czerwca aż 943 wykroczenia, zaj
mując tym samym trzecie miejsce 

w województwie opolskim pod 
względem efektywności. Najwię
cej przekroczeń prędkości odno
towano na drodze wojewódzkiej 
w Łomnicy w powiecie oleskim 
– 1700.

Początek końca problemów z energią

Do piątku potrwa remont ronda

Starosta pod lupą prokuratury

GOSPODARKA

PRUDNIK

POWIAT PRUDNICKI

Andrzej DEREŃ

Pod koniec lipca burmistrz Prudnika Grzegorz Zawiślak podpisał umowę  

z przedsiębiorstwem Empiria na opracowanie dokumentacji techniczno-prawnej budowy 

sieci elektroenergetycznej dla terenów inwestycyjnych przy ulicach: Przemysłowej, 

Prężyńskiej i Meblarskiej.

G
e n e r a l n a  D y r e k c j a 

D r ó g  K r a j o w y c h  i  A u -

t o s t r a d  z a p o w i a d a 

r e m o n t  R o n d a  i m . 

Żołnierzy Wyklętych w Prudni-

k u ,  g d z i e  ł ą c z ą  s i ę  d w i e  d r o g i 
k r a j o w e  ( n r  4 0  i  4 1  –  u l i c e :  P o -

w s t a ń c ó w  Ś l . ,  W i e j s k a ,  B a t o -

r e g o )  o r a z  d r o g a  p o w i a t o w a 

(Skowrońskiego).  Prace ruszają 
w środę (6 sierpnia).

D
zięki świetnej współpracy 
z  K a t o w i c k ą  S p e c j a l n ą 
Strefą Ekonomiczną, która 
sfinansowała przygotowa-

nie dokumentacji, spółka Tauron 
Dystrybucja zrealizuje przyłącze 
energetyczne z Głównego Punktu 
Zasilania przy Alei Miłej do naszej 
strefy przemysłowej – wyjaśnia 
burmistrz. - To oznacza, że przy-

szli inwestorzy będą mogli liczyć 
na zasilanie energią elektryczną 
swoich zakładów w wymaganych 
parametrach. Tym samym zamyka 
się jeden z kluczowych etapów 
przygotowania prudnickiej strefy 

ekonomicznej.

Burmistrz wymienia zadania, któ-

re zrealizowano w ciągu ostatnich 
sześciu lat na tym terenie:
- scalono działki i pozyskano nowe 
tereny inwestycyjne, które wcześ-

niej poprzecinane były prywatnymi 
działkami,  m.in.  zlikwidowano 
przez wykup istniejące w tym tere-

nie ogrody działkowe,
- doprowadzono wydajną sieć wodo-

ciągową, bez której nie byłaby moż-

liwa budowa kolejnych zakładów,

- Roboty potrwają do piątku (8 
sierpnia) i będą prowadzone także 
w porze wieczornej – informuje 
opolski oddział GDDKiA. - W tym 
czasie wymienimy dwie warstwy 

nawierzchni - wiążącą i ścieralną 
- oraz odtworzymy oznakowanie 

poziome. Naprawiony zostanie 

także pierścień ronda. Rozbiórka 
obecnej nawierzchni będzie pro-

wadzona w ciągu dnia, natomiast 

układanie nowej zaplanowano w 
godzinach popołudniowych i wie-

czornych. W czasie prowadzonych 
p r a c  b ę d z i e  o b o w i ą z y w a ł  r u c h 
wahadłowy sterowany ręcznie, z 
czasowym zamknięciem wlotów 
ronda.

Lokalni kierowcy będą wiedzieli, 
jak w tych dniach ominąć rondo. 
Mniejsze możliwości mają kierow-

cy tirów. n

- rozpoczęto budowę infrastruktury 
drogowej i kanalizacyjnej (koszt: 
24,3 mln zł, z czego środki zewnętrz-

ne to 20,2 mln zł),
- dostosowano plan zagospodaro-

wania przestrzennego do wymogów 

stawianych przez inwestorów dla te-

go typu terenów (zmiany na finiszu).

Najbardziej widoczną zmianą 
ostatnich miesięcy jest przebudowa 
istniejących (ul. Meblarska) i budo-

wa nowych ulic w dzielnicy prze-

mysłowej, które finalnie połączą ul. 
Nyską z Przemysłową i Prężyńską. 
Dzięki temu strefa gospodarcza 
otrzyma spójną sieć dróg. n

W strefie ekonomicznej powstają nowe ulice
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P
rokuratura Rejonowa w Prud-

niku wszczęła śledztwo w spra-

wie przekroczenia uprawnień, 
niedopełnienia obowiązków 

w związku ze sporządzeniem doku-

mentacji odnoszącej się do podróży 
służbowych starosty prudnickiego 
Radosława Roszkowskiego. Śledztwo 
toczy się „w sprawie” i na razie nikomu 

nie przestawiono zarzutów – poinfor-

mował Radio Opole rzecznik prasowy 
Prokuratury Okręgowej w Opolu 
prok. Stanisław Bar. Śledztwo wszczęte 
zostało po dostarczeniu materiałów 
przez Wydział Walki z Korupcją Ko-

mendy Wojewódzkiej Policji w Opolu.
Starosta nie komentuje sprawy do 

zakończenia postępowania. (d) n

Rysował: Grzegorz Weigt

RYSUNKOWY KOMENTARZ

Pani Jolancie Główce

wyrazy głębokiego współczucia 
z powodu śmierci 

MAMY
Składają Zarząd i pracownicy  

Prudnickiego Centrum 
 Medycznego S.A. w Prudniku

eprasa.pl d93874329d
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Nowy pomnik przyrodyKonto Oszczędnościowe Profit

Oszczędzanie staje 
się łatwiejsze

Z Kontem Oszczędnościowym Profit

Przez 91 dni  

dla nowych środków  
do 100 000 zł

w skali roku
5,5%

Zyskaj nawet

Zapraszamy do oddziału partnerskiego:

ul. Sobieskiego 11-13, Prudnik
pon.-pt. 8.30-16.00

Nowe środki na Koncie Oszczędnościowym Profit przez 91 dni oprocentujemy promocyjnie w wysokości 2% w skali 
roku do kwoty 100 000 zł. Dodatkowo, jeżeli w każdym miesiącu okresu promocyjnego zapłacisz minimum 5 razy 
kartą debetową lub BLIKIEM, przypisanymi do konta osobistego powiązanego z Kontem Oszczędnościowym Profit, 
Twoje nowe środki będą dodatkowo oprocentowane w wysokości 3,5% w skali roku. Okres promocyjny liczony jest 
od dnia, w którym nastąpi pierwsze uznanie Konta Oszczędnościowego Profit nowymi środkami, w okresie 
przystąpienia  do promocji, czyli od 07.07.2025 r. do 22.08.2025 r. Posiadacz Konta 360 Junior nie musi spełniać 
warunków związanych z płatnością, aby otrzymać oprocentowanie premiowe za nowe środki na  Koncie 
Oszczędnościowym Profit. Dla nadwyżki nowych środków ponad 100 000 zł, dla środków niekwalifikowanych jako 
nowe oraz po okresie promocyjnym będzie obowiązywało oprocentowanie standardowe. Konto Oszczędnościowe 
Profit jest dostępne dla posiadaczy konta osobistego, które jest rachunkiem płatniczym. Pierwszy przelew w miesiącu 
z Konta Oszczędnościowego Profit jest bezpłatny. Szczegółowe warunki promocji „Nowe Środki na Koncie 
Oszczędnościowym Profit. Edycja 69” oraz zasady prowadzenia konta osobistego określiliśmy w regulaminach  
i Cennikach usług, dostępnych w placówkach banku oraz na stronie Bank Millennium – Konto Oszczędnościowe 
Profit.  Pojęcia m.in. rachunku płatniczego oraz karty debetowej wyjaśniamy w wykazie usług reprezentatywnych 
dostępnym na bankmillennium.pl/delegate/managedfiles/824/latest.

Promocja trwa do 22.08.2025

P
rudnik zyskał kolejny pomnik 
przyrody – uchwałą Rady Miejskiej 
ochroną objęto okazały jesion 

wyniosły rosnący na łąkach nieopodal 
kompleksu ogrodów działkowych przy 
alei ul. Mieszka I. O ustanowienie pomni-
ka zabiegał biolog Karol Koziarowski. 
Projekt uchwały trafił pod obrady rady 
jeszcze w 2023 r., ale radni doszukali się 
kontrowersji w propozycji nazwy – Harry 
(było to odniesienie do postaci pocho-
dzącego z ziemi prudnickiej niemieckie-

go pisarza Harrego Thürka) i dokument 
wycofano. Pomysłodawca zauważył, że 
nazwa ma charakter uzupełniający dla 
inicjatywy ochrony przyrody i drzewo 
nie musi mieć usankcjonowanego 
uchwałą określenia. Takie też rozwiąza-
nie przyjęto za ostateczne.
 Roślina jest reliktem łęgów wystę-
pujących w sąsiedztwie rzeki Prudnik 
przed jej regulacją po powodzi w 1903 r. 
Drzewo posiada dwa pnie o obwodach 
434 i 343 cm. (d) n

PRUDNIK

Basen kryty ponownie uruchomiony

O
d początku sierpnia, po 
przerwie technicznej, 
otwarty jest kryty basen 
„ S ó j k a ”  w  P r u d n i k u . 

Obiekt dostępny jest dla klientów w 
godz. 9.00 – 19.00.
- W ostatnich tygodniach działo się 
sporo: wymieniliśmy wodę i złoża 
filtracyjne,  przeprowadziliśmy 
gruntowne sprzątanie, w brodziku 
dla najmłodszych pojawiła się śliz-

gawka, która już czeka na małych 

odkrywców wodnych przygód, a 
w naszej saunie zostanie zamon-

towany nowy, wytrzymały piec, 
który zadba o idealne ciepło pod-

czas relaksu –informuje gospodarz 
obiektu, Agencja Sportu i Promocji 
w Prudniku.

Kryty basen może być alternaty-

wą dla obiektów kąpielowych na 
otwartym powietrzu, zwłaszcza że 
podczas aktualnych wakacji pogoda 
jest wyjątkowo kapryśna. (d) n

eprasa.pl d93874329d
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n i w e r s y t e t  Z ł o t e g o 
W i e k u  „ P o k o l e n i a ”  i 
n i e d a w n o  ( r o k  m i n ą ł ) 
powołana Młodzieżowa 

Rada Powiatu, zainicjowały takie 
s p o t k a n i e ,  r e a l i z u j ą c  z a d a n i a 
p r o j e k t u  „ U T W  d l a  s p o ł e c z n o
ś c i ” .  N i e s t e t y ,  p o m i m o  z a p r o
s z e n i a  z a b r a k ł o  z a p l a n o w a n e j 
informacji  o realizacji  założeń 
„ S z l a c h e t n e j  P a c z k i ” ,  z a b r a k ł o 
t e ż  p r z e d s t a w i c i e l i  S t a r o s t w a 
P o w i a t o w e g o ,  k t ó r e  i n s p i r u j e 
p r a c ę  R a d y  i  s p r a w u j e  o p i e k ę 
o r a z  p o m o c  w  r e a l i z a c j i  z a d a ń 
młodych ludzi.  Z 17-osobowego 
składu Rady w spotkaniu uczest
niczyło 11 osób, z przewodniczącą  
-  Hanną Cwynar, uczennicą już 
III klasy I Liceum Ogólnokształ
cącego. Zainteresowanie wśród 
młodych szczególnie wzbudziła 
opowieść Lucyny Mirgi o funkcjo
nowaniu prudnickiego środowi
ska Romów. Wioletta Boberska 
(aktualnie jako przewodnicząca 
prudnickiego koła Związku Eme
r y t ó w ,  R e n c i s t ó w  i  I n w a l i d ó w ) 
mówiła o pracy wśród seniorów. 
P i s z ą c e m u  t e  s ł o w a  p r z y p a d ł o 
przypomnienie historii „ jak to z 
prudnicką Dianą” było. Wiązała 

i uzupełniała wypowiedzi Alicja 
Jania - akcentując znaczenie dia
logu i działania RAZEM. 

 T o  s p o t k a n i e ,  p r z y  k a w i e  i 
ciastku, było zapowiedzią cyklu 
p o d o b n y c h  s p o t k a ń  w  r a m a c h 
realizacji projektu edukacyjnego 
„UTW dla społeczności’, organi
z o w a n e g o  p r z e z  T o w a r z y s t w o 
I n i c j a t y w  T w ó r c z y c h  „ Ę ”  w  r a
mach programu „Uniwersytety 

T r z e c i e g o  W i e k u  -  S e n i o r z y  w 
akcji” Polsko - Amerykańskiej Fun
dacji  Wolności.  Towarzystwo z 
wniosków z całego kraju do reali
zacji wytypowało 10 najlepszych i  
wśród nich znalazł się też Uniwer
sytet Złotego Wieku „Pokolenia” z 
Prudnika.

 Celem prudnickiego Uniwer
sytetu jest stworzenie warunków 
sprzyjających nawiązaniu i roz
wojowi więzi,  relacji  pomiędzy 
seniorami oraz grupą młodzieży 
żyjącej (pracującej i uczącej się) 
w społeczności lokalnej poprzez 
podjęcie wspólnych działań opie
rających się na założeniu będącym 
s u m ą  d o ś w i a d c z e ń  t y c h  g r u p  i 
zmierzających do gotowości po
dejmowania aktywności społecz
nej. Celem działania jest wymiana 
d o ś w i a d c z e ń  m i ę d z y  m ł o d y m i 
radnymi i seniorami z UTW. Pierw
sze spotkanie przy kawie i ciast
kach jest zapowiedzią dalszych, 
z a p l a n o w a n y c h  k a w i a r e n e k ,  z 
których część będzie miała formę 
„Żywej biblioteki”, gdzie młodzi i 
starsi będą się dzielić sprawami i 
tematami, które są ważne dla obu 
stron. n

Kobieta wielu pasji 
WSPOMNIENIE O KRYSTYNIE ZAŁUSKIEJ

Grażyna KUNKA

W 
30. numerze „Tygodnika 
Prudnickiego” redaktor 
naczelny, Andrzej Dereń 
zamieścił informację o 

śp. Krystynie Załuskiej. To prawda, Kry-

styna miała wiele pasji i zainteresowań. 
Kochała ludzi, lubiła z nimi przebywać, 
udzielać się i pomagać bezinteresownie. 
Co roku włączała się aktywnie w WOŚP, 
licząc z seniorami zebrane przez wolon-

tariuszy pieniądze.
Praca z dziećmi i młodzieżą nie była 

jej obca, w latach 70. XX w. pracowała 
jako wychowawca w Internacie przy ul. A. 
Krajowej, w którym mieszkali uczniowie 
uczęszczający do Zasadniczej Szkoły Za-

wodowej w Prudniku. Kolejnym jej miej-
scem pracy była Szkoła Podstawowa nr 4, 
gdzie pełniła funkcję sekretarki, a następ-

nie intendentki. W 2001 roku przeszła na 
rentę chorobową, a w 2005 na emeryturę.

W broszurze z 2016 roku, pod redakcją 
Bartosza Sadlińskiego, z okazji 10-lecia 

Uniwersytetu Złotego Wieku „POKOLE-

NIA”, znajdują się wspomnienia słucha-

czy, a wśród nich Krysi. Napisała m.in.: 
„(…) Byłam już wtedy na emeryturze, a 
wcześniej na rencie chorobowej (nowo-

twór i dwa zawały). Ćwiczyłam jogę pod 
okiem wspaniałej instruktor, Reni Na-

leźniak i powoli dochodziłam do swojej 
równowagi i odwagi. (…) Uczęszczałam 
na różne zajęcia i wykłady (…), w 2013 roku 
otrzymałam dyplom Super Seniora, z cze-

go jestem bardzo dumna. Działam i nadal 
uczę się codziennie czegoś nowego.(…). 
Na zajęcia z języka angielskiego chodzi-
łam razem ze swoim wnukiem Radkiem, 
który wtedy był przedszkolakiem. Uczyli-
śmy się razem (…)”. 

Osobiście Krystynę poznałam w roku 
szkolnym 1999/2000, kiedy zostałam 
przeniesiona ze Szkoły Podstawowej w 
Trzebinie (likwidacja szkoły) do prudni-
ckiej „Trójki” . Jej córka Ania uczęszczała 
wówczas do ósmej klasy (był to ostatni 
rocznik edukacji ośmioletniej, w wyniku 
reformy powstawały gimnazja). Jako 

rodzic aktywnie współpracowała nie 
tylko z wychowawcą klasy, ale z całym 
środowiskiem szkolnym. 

Gdy była słuchaczką Uniwersytetu 
Złotego Wieku „Pokolenia”, sama zaofe-

rowała mi współpracę międzypokole-

niową: Seniorzy – dzieciom. Wiedziała, 
że nasza szkoła współpracuje z Fundacją 
„Cała Polska czyta Dzieciom”, więc 
podjęłyśmy taką obopólną decyzję za 
zgodą pani prezes, Reginy Sieradzkiej. 
To właśnie dzięki Krysi do biblioteki 
szkolnej przychodziły według ustalone-

go harmonogramu panie, by rozwijać 
zainteresowania najmłodszych literatu-

rą dziecięcą. Krystyna była łącznikiem 
pomiędzy szkołą a UZW. Ta współpraca 
trwała prawie dekadę.

Gdy do naszej szkoły przyszedł jej 
wnuk Radek, którego wychowawcą w 
edukacji wczesnoszkolnej była Joanna 
Porczak (2012-2015), współpraca nabrała 
tempa i kolorytu. Krystyna, dysponując 
wolnym czasem (mieszkała naprzeciw-

ko budynku szkolnego), przychodziła 
często czytać uczniom z różnych okazji 
(Dzień Biblioteki, Dzień Misia czy Dzień 
Kota). Ale to nie były tylko spotkania czy-

tających gości z uczniami w bibliotece 
szkolnej. Kiedy rozpoczęłam akcję „Prud-

nik czyta dzieciom” z okazji Ogólnopol-
skiego Tygodnia Czytania Dzieciom”, 
systematycznie włączałam do czytania 
prudnickie instytucje. Krystyna była 
członkiem PTTK-u. W ich siedzibie przy-

gotowywała co roku miejsce do czytania 
dzieciom i słodki poczęstunek. Wyko-

nała nawet dla klasy Radka transparent 
PRUDNIK CZYTA DZIECIOM.

Swoimi umiejętnościami arty-

stycznymi, zmysłem estetycznym, 
pomysłowością zaimponowała mi w 
czasie organizowania w naszej „Trójce” 
Nocy Bibliotek w latach 2015-2019. Była 
naszą charakteryzatorką, kostiumo-

logiem. Poznawszy tematykę nocnej 
imprezy czytelniczej, potrafiła dobrać 
nam odpowiedni kostium, makijaż, 
dodać rekwizyty typu: peruki, ubrania, 
korale, kapelusze, wstążki, kosmetyki 
odpowiednie do tematyki, by bardziej 
zainteresować młodych czytelników. 
Przebierała nas i siebie. To dzięki niej, 
kobiecie pozytywnie zakręconej, weso-

łej, barwnej optymistki pozbywałyśmy 
się kompleksów, że nie wypada, a dzieci 
poprzez jej stroje mogły przenieść się w 
świat baśni i bajki. 

Pamięć o Krysi zostanie w naszych ser-

cach, a jej uczestnictwo w czytelniczych 
spotkaniach w prudnickiej „Trójce” za-

chowało się na archiwalnych zdjęciach 
w książce „Biblioteka w kalejdoskopie…” 
- cz.1 i 2 mojego autorstwa. n

Krystyna Załuska chętnie 
wspierała biblioteczne 
inicjatywy
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o  j u ż  p o  r a z  s i ó d m y  n a 
terenie SOSW w Prudniku 
s p o t k a l i  s i ę  r e p r e z e n
t a n c i  w s z y s t k i c h  t e g o 

typu placówek (Zespołów Tera
peutycznych i Szkół Specjalnych 
Przysposabiających do Pracy) na 
Opolszczyźnie. 
  W Turnieju wzięło udział 32 
uczniów ze Specjalnych Ośrod
ków Szkolno-Wychowawczych i 
Zespołów Szkół Specjalnych woje
wództwa opolskiego: Krapkowic, 
Strzelec Opolskich, Opola, Kędzie
rzyna-Koźla, Głogówka, Grodkowa 
i Prudnika oraz ich opiekunowie. 
Witając wszystkich zawodników, 
ich opiekunów, rodziców i nauczy
cieli oraz gości dyrektor SOSW Eu
geniusz Kurpiel zawracał uwagę, 
że turniej mimo sportowej rywa
lizacji to przede wszystkim zaba
wa. Obok tego też trochę nauki, 
dotyczącej ruchu drogowego. Ale 
oczywiście emocji wynikających 
z chęci osiągnięcia najlepszych 
rezultatów nie zabrakło.
 Turniej to siedem stanowisk o 
różnym stopniu trudności, wyma
gających raz szybkości, raz wprost 
odwrotnie, jak najwolniejszej jaz
dy, zawsze precyzji, opanowania. 

Łatwo nie było. Były to: rowerowy 
tor przeszkód, tor zręcznościowy, 
jazda po miasteczku ruchu drogo
wego, pytania z pierwszej pomocy 
i  budowy roweru, jazda spraw
nościowa wokół pachołków tzw. 
ósemka, przejazd odcinka drogi 
w jak najdłuższym czasie „wyścig 
żółwia”.

 Turniej przygotowali Bogdan 
Kurzelnik i Małgorzata Orłowska-Bor
kowska (zajmują się tym od początku 
jego organizacji), których wsparli na
uczyciele i uczniowie SOSW Prudnik. 
Patronami wydarzenia są: Samorząd 
Województwa Opolskiego i starosta 
Powiatu Prudnickiego Radosław 
Roszkowski oraz Regionalny Ośrodek 
Polityki Społecznej w Opolu i opolski 
oddział Państwowego Funduszu Reha
bilitacji Osób Niepełnosprawnych. n

15 lipca pożegnaliśmy śp. Krystynę Załuską, prudniczankę, 

która odeszła do wieczności w wieku 75 lat.

eprasa.pl d93874329d
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ciśnieniowe mycie:
tarasów

dachów

elewacji

parkingów

witold.rygorowicz@gmail.com

+48 668 234 178

T Y G O D N I K  P R U D N I C K I  n u m e r  3 0  |  2 3  l i p c a  2 0 2 5

R
E

K
L

A
M

A

złonkowie grupy Elusive 
Child Protection Unit Poland 
oraz Fundacji Dość opubli
kowali w Internecie filmik z 

zatrzymania Andrzeja D. Na nagraniu 
widać mężczyznę (kadr bez twarzy), z 
którym rozmawiają wolontariusze. Z 
dialogu wynika, że mieszkaniec Leśnik 
podszywał się pod nastolatka, chcąc 
nawiązać zdalny kontakt z małoletni
mi dziewczynkami. Namawiał je do 

„zabawy w lekarza”, pokazywania i 
dotykania części intymnych, przesy
łania zdjęć. Andrzej D. odpowiadał 
wolontariuszom, że nie pamięta 
takich działań oraz że… już nie będzie 
tak robił. Zatrzymany, który wracał z 
niedzielnej mszy, sprawiał wrażenie 
osoby nieporadnej psychicznie, co też 
potwierdzał słaby styl pisania, o któ
rym wspominała jedna z rozmawiają
cych z nim kobiet.
- To, co tym piszesz, to zbiera się na 
wymioty – komentowała cytowane 
wpisy Andrzeja D. Mężczyzna był 
na tyle rezolutny, że prosił fikcyjne 
dziewczynki o kasowanie wiado
mości. Wolontariusze zastawili na 
niego pułapkę w Internecie, na
wiązując z nim kontakt za pomocą 
podstawionych osób, udających 
dzieci – 11- i 12-letnie dziewczynki. 
Nagrane spotkanie odbyło się w 
trakcie oczekiwania na wezwaną 
przez wolontariuszy policję.
- 13 lipca głogóweccy policjanci 
zatrzymali 45-letniego mężczyznę 
podejrzanego o chęć nawiązania 
kontaktu seksualnego z osobą po
niżej 15. roku życia – potwierdza 
działania wolontariuszy oficer pra
sowy Komendy Powiatowej Policji 
w Prudniku asp. Monika Łyko. - Do 

sytuacji policję, stróże prawa zatrzy
mali mężczyznę w miejscu jego za
mieszkania. Następnie został on osa
dzony w policyjnym areszcie. Na czas 
trwającego postępowania prudnicka 
prokuratura zastosowała wobec 
niego dozór policyjnych. Mężczyzna 
usłyszał zarzut z tytułu artykułu 200a 
par. 2 Kodeksu karnego, za co grozi 
mu kara więzienia.(d) n

zatrzymania doszło na terenie gminy 
Głogówek, w miejscu zamieszkania 
mężczyzny. Mężczyzna za pośred
nictwem komunikatora interneto
wego kontaktował się z kilkoma ma
łoletnimi, namawiając je do innych 
czynności seksualnych. Nie wiedział 
jednak, że tak naprawdę kontaktuje 
się z osobą dorosłą. Dzięki działaniu 
grupy osób, które poinformowały o 

B
adania przeprowadzone na 

koszt mieszkańca (284,44 zł) 
w prudnickiej Powiatowej 
Stacji Sanitarno-Epidemio-

logicznej, wskazały ponad 2420 
NPL/100 ml bakterii grupy coli. Tak 
zanieczyszczona woda nie spełnia 
żadnych norm, nawet jeśli chodzi o 
cele użytkowe. Taka woda jest właś-
ciwie ściekiem.

Mieszkaniec nie kryje oburzenia 
sytuacją. Studnię wybudował dwa 
lata temu, licząc na to, że będzie 
miał wodę, którą będzie mógł uży-
wać do celów gospodarczych, choć-
by w ogrodzie. Srogo się zawiódł.

Wieś, mimo że skanalizowana, 
nadal wytwarza luźne ścieki, które 
swobodnie przedostają się do grun-
tu, a następnie Złotego Potoku, w 
którym bywa, że kąpią się dzieci. Po-
sesja mieszkańca znajduje się przy 
wznoszącej się drodze na Miłosną 
Górę, a domów powyżej jest zale-
dwie kilkanaście. Grawitacja jasno 
wskazuje jaki jest spływ wody i skąd 
biorą się fekalia.

- Ja tego tak nie zostawię, będę 
pisał do Opola i Warszawy – zarzeka 
się mieszkaniec. n

INTERWENCJA

Z POLICJI

Mieszkaniec Moszczanki przeraził się po tym, gdy odebrał 

wyniki badań wody ze studni na terenie swojej posesji.

Ścieki w studni

Prędkość, brawura i brak wyobraźni

Andrzej DEREŃ

N
iektórzy kierowcy mają za 
nic przepisy ruchu drogo-
wego. Łamią je notoryczne, 
a niektórzy doprowadzają 

do bardzo groźnych sytuacji. W sobotę, 
funkcjonariusze ruchu drogowego za-
trzymali do kontroli 31-letniego kierow-
cę, który poruszał się z prędkością 104 
km/h w obszarze zabudowanym, gdzie 
obowiązuje ograniczenie do 50 km/h. 

Niechlubnym rekordzistą okazał 
się 20-letni kierujący pojazdem marki 
Seat, który w piątkowe popołudnie wy-
przedzał na przejściu dla pieszych oraz 
w rejonie skrzyżowania. Tego typu 
manewr stanowi poważne naruszenie 
przepisów ruchu drogowego i realne 
zagrożenie dla bezpieczeństwa innych 
uczestników ruchu. Mężczyzna został 
ukarany mandatem karnym w wysoko-
ści 2500 zł oraz 25 punktami karnymi.

Opisane wykroczenia miały miej-
sce na terenie jednej gminy, co poka-
zuje, jak istotna jest lokalna czujność 
i  reagowanie na niebezpieczne 

Mężczyzna został ukarany mandatem 
w wysokości 1500 zł oraz 13 punktami 
karnymi. Zgodnie z obowiązującymi 
przepisami, policjanci zatrzymali jego 
prawo jazdy na okres trzech miesięcy.

Do drugiej interwencji doszło dzień 
później, w niedzielę, w tej samej miej-
scowości. Tym razem policjanci zatrzy-
mali 44-letniego kierowcę, który jechał 
z prędkością 101 km/h na tym samym 

ograniczeniu prędkości do 50 km/h. 
Mężczyzna został ukarany mandatem 
w wysokości 3000 zł oraz 13 punktami 
karnymi W przypadku tego kierowcy 
zastosowano wyższy mandat z uwagi 
na tzw. warunki recydywy – mężczyzna 
w przeszłości wielokrotnie popełniał 
podobne wykroczenia drogowe. Jego 
prawo jazdy również zostało zatrzyma-
ne na trzy miesiące.

sytuacje. Osoby będące świadkami 
podobnych naruszeń w ruchu dro-
gowym i nie tylko, mogą zgłaszać je 
za pośrednictwem  Krajowej Mapy 
Zagrożeń Bezpieczeństwa  – każde 
zgłoszenie jest weryfikowane przez 
funkcjonariuszy. Dzięki współpracy 
z mieszkańcami możliwe jest sku-
teczniejsze eliminowanie zagrożeń z 
naszych dróg.

Przypominamy, że nadmierna pręd-
kość oraz nieodpowiedzialne zachowa-
nie na drodze to główne przyczyny naj-
poważniejszych wypadków. n  (źródło: 
KPP Prudnik)

eprasa.pl d93874329d
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nik otrzymała decyzję ministra 
finansów o przekazaniu 102 tys. 

zł na remont przepustu w Rudziczce 
(kosz kosztorysowy opiewa na kwotę 
190,4 tys. zł). 
- W procedowaniu znajdują się inne 
wnioski dotyczące zadań związanych 
ze skutkami powodzi, które zostały 
zgłoszone przez Gminę Prudnik i w 
nadchodzących miesiącach spodziewa
my się kolejnych decyzji ministra finan
sów dotyczących likwidacji skutków 
powodzi – mówił podczas sesji Rady 
Miejskiej burmistrz Grzegorz Zawiślak.

szatniowo -biurowo-gospodarczego 
wraz z instalacjami w Prudniku przy ul. 
Kolejowej 7” (wartość zadania: 21,7 mln 
zł, dofinansowanie: 9,7 mln zł, termin 
realizacji zadania: 30.10.2027 r.); re
mont kortu przy Stadionie K7 (wartość 
zadania: 1,26 mln zł, dofinansowanie: 
0,96 mln zł, termin zakończenia zada
nia: 30.10.2026  r.).
- Bardzo cieszy nas skuteczny finał wie
lomiesięcznych działań, które w koń
cowym efekcie skutkują pozyskaniem 
kwoty aż 40 301 900 zł na realizację 
zadań związanych z jakże potrzebną 
infrastrukturą sportową – mówi bur
mistrz. -Na podkreślenie zasługuje 
fakt, iż dofinansowanie na odbudowę 
hali sportowej „Obuwnik” w kwocie 
29 610 800 zł jest w chwili obecnej naj
wyższym dofinasowaniem na jeden 
obiekt jakie zostało pozyskane do tej 
pory przez Gminę Prudnik. n

 Również w czerwcu do gminy wpły
nęły z Ministerstwa Finansów projekty 
trzech umów na odbudowę infrastruk
tury sportowej: hali Obuwnik (wartość 
zadania: 34,6 mln zł, dofinansowanie: 
29,6 mln, termin zakończenia inwe
stycji: 30.11.2027 r.); „Budowa budynku 

ym, że batalion WOT powsta
nie w Prudniku powiedział 
w czerwcu, podczas wizyty 

w Opolu, minister obrony narodowej 
Władysław Kosiniak-Kamysz. Dobrym 
momentem ogłoszenia formalnej de
cyzji – rozkazu o rozpoczęciu formowa
nia batalionu była przysięga w Opolu. 
Tak się nie stało.
 Sama decyzja nie wiąże się z tym, 
że w krótkim czasie żołnierze zaczęliby 
pełnić służbę w Prudniku. Formowa
nie batalionu to długotrwały proces z 
przygotowaniami dokumentacyjny
mi, lokalowymi, logistycznymi oraz 
rekrutacją. Niemniej sama decyzja 

zakończyłaby etap niepewności i też 
czasem rozbieżnych informacji ze stro
ny polityków. Rozwiązałoby też ręce 
wojsku i samorządom, które mogłyby 
formalnie zacząć prace przygotowaw
cze bez narażania się na wydawanie 
publicznych środków na coś, co nie 
wiadomo, czy powstanie.
 Mimo słów ministra Kosiniaka – 
Kamysza o batalionie w Prudniku, w 
piątek w Opolu, wiceminister Paweł 
Bejda powiedział mediom, że „Każda 
z wymienionych lokalizacji (chodziło 
o Prudnik, Nysę i Kędzierzyn-Koźle – 
przyp. red.) jest bardzo dobra i każda 
jest jeszcze rozpatrywana. Nie ma 

podjętych decyzji. W tej chwili toczą się 
rozmowy”. Taki komentarz wpływa na 
niepewność nie tylko w Prudniku, ale i 
Nysie i Kędzierzynie-Koźlu, którym już 
wcześniej obiecano kompanie WOT.
 Władze prudnickich samorządów 
przykładają dużą wagę do decyzji o 
lokalizacji jednostki wojskowej w Prud
niku, czego przejawem była m.in. obec
ność burmistrza Grzegorza Zawiślaka i 
starosty Radosława Roszkowskiego na 
przysiędze w Opolu.
- Wspólnie z wicepremierem, mi
nistrem obrony narodowej Włady
sławem Kosiniakiem-Kamyszem, 
dowódcą WOT gen. dr. Krzysztofem 
Stańczykiem oraz starostą prudnickim 
Radosławem Roszkowskim, podejmu
jemy kolejne kroki, by batalion Wojsk 
Obrony Terytorialnej powstał również 
w Prudniku – skomentował w mediach 
społecznościowych wizytę w Opolu 
burmistrz Zawiślak. - Jestem przekona
ny, że obecność WOT w gminie Prud
nik nie tylko zwiększy bezpieczeństwo 
mieszkańców, ale także otworzy nowe 
możliwości dla ludzi, którzy tu żyją i 
pracują. n
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pory przez Gminę Prudnik. n

 Również w czerwcu do gminy wpły
nęły z Ministerstwa Finansów projekty 
trzech umów na odbudowę infrastruk
tury sportowej: hali Obuwnik (wartość 
zadania: 34,6 mln zł, dofinansowanie: 
29,6 mln, termin zakończenia inwe
stycji: 30.11.2027 r.); „Budowa budynku 

ym, że batalion WOT powsta
nie w Prudniku powiedział 
w czerwcu, podczas wizyty 

w Opolu, minister obrony narodowej 
Władysław Kosiniak-Kamysz. Dobrym 
momentem ogłoszenia formalnej de
cyzji – rozkazu o rozpoczęciu formowa
nia batalionu była przysięga w Opolu. 
Tak się nie stało.
 Sama decyzja nie wiąże się z tym, 
że w krótkim czasie żołnierze zaczęliby 
pełnić służbę w Prudniku. Formowa
nie batalionu to długotrwały proces z 
przygotowaniami dokumentacyjny
mi, lokalowymi, logistycznymi oraz 
rekrutacją. Niemniej sama decyzja 

zakończyłaby etap niepewności i też 
czasem rozbieżnych informacji ze stro
ny polityków. Rozwiązałoby też ręce 
wojsku i samorządom, które mogłyby 
formalnie zacząć prace przygotowaw
cze bez narażania się na wydawanie 
publicznych środków na coś, co nie 
wiadomo, czy powstanie.
 Mimo słów ministra Kosiniaka – 
Kamysza o batalionie w Prudniku, w 
piątek w Opolu, wiceminister Paweł 
Bejda powiedział mediom, że „Każda 
z wymienionych lokalizacji (chodziło 
o Prudnik, Nysę i Kędzierzyn-Koźle – 
przyp. red.) jest bardzo dobra i każda 
jest jeszcze rozpatrywana. Nie ma 

podjętych decyzji. W tej chwili toczą się 
rozmowy”. Taki komentarz wpływa na 
niepewność nie tylko w Prudniku, ale i 
Nysie i Kędzierzynie-Koźlu, którym już 
wcześniej obiecano kompanie WOT.
 Władze prudnickich samorządów 
przykładają dużą wagę do decyzji o 
lokalizacji jednostki wojskowej w Prud
niku, czego przejawem była m.in. obec
ność burmistrza Grzegorza Zawiślaka i 
starosty Radosława Roszkowskiego na 
przysiędze w Opolu.
- Wspólnie z wicepremierem, mi
nistrem obrony narodowej Włady
sławem Kosiniakiem-Kamyszem, 
dowódcą WOT gen. dr. Krzysztofem 
Stańczykiem oraz starostą prudnickim 
Radosławem Roszkowskim, podejmu
jemy kolejne kroki, by batalion Wojsk 
Obrony Terytorialnej powstał również 
w Prudniku – skomentował w mediach 
społecznościowych wizytę w Opolu 
burmistrz Zawiślak. - Jestem przekona
ny, że obecność WOT w gminie Prud
nik nie tylko zwiększy bezpieczeństwo 
mieszkańców, ale także otworzy nowe 
możliwości dla ludzi, którzy tu żyją i 
pracują. n

Z PERSPEKTYWY OPTOMETRYSTY (43)

„Trudny” pacjent?
Małgorzata STRAUB

P
o d c z a s  b a d a n i a  w z r o k u 

zdarza się, że Pacjent nie 
p o t r a f i  j e d n o z n a c z n i e 
określić, które szkło daje 

lepszy obraz. Raz widzenie jest 
ostre, innym razem zamglone i 
niepewne. Trudno się skupić, a 
odpowiedzi często się zmieniają. 
Choć na pierwszy rzut oka może 
wydawać się, że to kwestia nie-

zdecydowania, w rzeczywistości 
winne bywa… suche oko!

Z a n i m  ś w i a t ł o  d o t r z e  d o 
s i a t k ó w k i ,  m u s i  p r z e j ś ć  p r z e z 
p i e r w s z ą ,  n i e z w y k l e  w a ż n ą 
warstwę - film łzowy. To cienka, 
przezroczysta powłoka, która po-

krywa rogówkę, wygładza jej po-

wierzchnię i pozwala światłu pra-

widłowo się załamywać. Dopiero 
p ó ź n i e j  p r o m i e n i e  p r z e c h o d z ą 
przez rogówkę, ciecz wodnistą, 
źrenicę, soczewkę wewnątrzgał-

kową i ciało szkliste, aby na koń-

cu dotrzeć do siatkówki.

Jeżeli film łzowy jest niestabil-

ny lub go brakuje, rogówka staje 
się nierówna, a światło zaczyna 
się rozpraszać już na pierwszym 
etapie. Skutkiem są zniekształce-

nia obrazu, rozmazanie czy też 
spadek kontrastu. Nawet wtedy, 
g d y  k o r e k c j a  z o s t a ł a  d o b r a n a 
b a r d z o  p r e c y z y j n i e  i  b a d a n i e 
p r z e p r o w a d z o n o  p r a w i d ł o w o . 
Co więcej, problem ten nasila się 
w suchych pomieszczeniach lub 
pojazdach z klimatyzacją,  przy 
długiej  pracy przy komputerze 
l u b  w ś r ó d  o s ó b  n o s z ą c y c h  s o -

czewki kontaktowe. Wystarczy 
kilka godzin bez odpowiednie-

g o  n a w i l ż e n i a ,  a b y  o b r a z  s t a ł 
s i ę  m n i e j  w y r a ź n y ,  a  w a h a n i a 
ostrości widzenia pojawiały się 
coraz częściej. To dlatego Pacjent 

z a u w a ż a  r ó ż n i -

c ę  n i e  p o  k i l k u 
tygodniach, lecz 
n a w e t  w  c i ą g u 
jednego dnia.

Nierzadko by-

wa też, że Bada-

ny widzi świetnie 
w gabinecie, ale 
p r z y  o d b i o r z e 
okularów odczu-

wa pogorszenie. 
N i e  o z n a c z a  t o 
od razu błędu Ba-

dającego, optyka 
l u b  w a d l i w y c h 
s z k i e ł .  M o ż e  t o 
b y ć  s y g n a ł ,  ż e 
p o w i e r z c h n i a 
o k a  n i e  j e s t 
w y s t a r c z a j ą -

c o  s t a b i l n a ,  w 
z w i ą z k u  z  c z y m 
n a l e ż y  z w e r y f i -

kować wszystkie 

jak wybór odpowiednich socze-

w e k  o k u l a r o w y c h  l u b  o p r a w . 
Komfort widzenia nie bierze się 
wyłącznie z korekcji, ale z całego 
ekosystemu, w którym funkcjo-

nuje oko.

opcje i znaleźć prawdziwe źródło 
problemu. Warto pamiętać,  że 
dobór korekcji  to proces, który 
powinien uwzględniać nie tylko 
parametry optyczne, ale też kon-

dycję samego oka. Zlekceważenie 
tak istotnego elementu jak film 
ł z o w y  m o ż e  s p r a w i ć ,  ż e  n a w e t 
najlepsze soczewki nie spełnią 
swojej roli.

Jeśli wiesz, że masz skłonność 
d o  s u c h o ś c i  o c z u ,  w a r t o  o  t y m 
w s p o m n i e ć  j u ż  n a  p o c z ą t k u 
w i z y t y .  Z a n i m  p r z e j d z i e  s i ę  d o 
korekcji wzroku, trzeba zadbać o 
podstawy - czyli o zdrowie i właś-

c i w e  n a w i l ż e n i e  p o w i e r z c h n i 
oka. To często oznacza wprowa-

dzenie higieny brzegów powiek, 
kropli nawilżających (najlepiej 
bez konserwantów), odpowied-

nich składników odżywczych, a 
c z a s a m i  z m i a n ę  n a w y k ó w ,  n p . 
przy pracy z ekranem. Wszystkie 
te działania są tak samo ważne, 

N i e  j e s t e ś  w i ę c  „ t r u d n y m 
P a c j e n t e m ” .  J e s t e ś  P a c j e n t e m , 
którego oczy wysyłają sygnał, że 
potrzebują troski i odpowiedniej 
opieki. To pierwszy krok do tego, 
a b y  w i d z i e ć  n a p r a w d ę  d o b r z e , 
p o n i e w a ż  o s t r o ś ć  w i d z e n i a 
z a c z y n a  s i ę  o d  z d r o w y c h  o c z u . 
Warto o tym pamiętać, ponieważ 
nawet najlepsze okulary nie za-

gwarantują idealnego widzenia, 
jeśli powierzchnia oka pozosta-

n i e  w y s u s z o n a ,  c h r o p o w a t a  i 
niestabilna. n

Autorka jest optometrystą 

(RIZM: ), członkiem 

PTOO (NO), PSSK i EuDES 

(wizytówka Salonu Optycznego 

„Wzrokowcy” na str. )

eprasa.pl d93874329d
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DORZECZE OSOBŁOGI

INTERWENCJA

W lipcu w Krapkowicach ogłoszono rozpoczęcie konsultacji 

społecznych Programu redukcji ryzyka powodziowego w 

zlewni Opawy i Osobłogi. Spotkanie z udziałem wiceministra 

infrastruktury Przemysława Koperskiego, ekspertów i 

samorządowców, również z powiatu prudnickiego połączono 

z prezentacją dokumentu.

Jak uchronić się przed powodzią? Ruszyły konsultacje 

Dziwne rozwiązanie

Andrzej DEREŃ

C
z y t e l n i k  z w r ó c i ł  n a m 
uwagę na dziwny „chod-

nik” łączący ul.  Kocha-

n o w s k i e g o  z  k ł a d k ą  w 
kierunku alejki ul. Wańkowicza 
w Prudniku. Projektant postano-

wił tu dokonać podziału terenu, 
stosując dwa kolory bruku. Dla 
kierowców to oczywiście sugestia, 
że część terenu to strefa dla samo-

chodów, choć nie ma tam żadnych 
z n a k ó w  i n f o r m u j ą c y c h ,  ż e  t o 
miejsca parkingowe. I nie miałoby 
to za bardzo dużego znaczenia 
(miejsca parkingowe też są dla 
ludzi), gdyby nie to, że pozostała 
część wybrukowanej przestrzeni 
jest tak zwężona przy znajdującym 
się obok trawniku, że ten został już 
solidnie wydeptany. Stojące samo-

chody ograniczają dojście do kład-

ki, ludzie chodzą po trawniku i tak 
to wygląda. Jest brzydko zanim 
jeszcze realizowana tu inwestycja 
zostanie sfinalizowana. Najprost-

szym rozwiązaniem byłoby posze-

rzenie fragmentu chodnika kosz-

tem trawnika, dokładnie tak, jak to 
wydeptali mieszkańcy. Trawa i tak 
tam nie wyrośnie. (d) nTeoria kontra praktyka

P
r o g r a m  r e d u k c j i  r y z y k a 
powodziowego w zlewni 
Osobłogi opracowany został 
przez zespół Państwowego 

Gospodarstwa Wodnego Wody 
Polskie oraz Instytut Meteorologii 
i Gospodarki Wodnej – Państwowy 
Instytut Badawczy.

Wody Polskie w Gliwicach pla-

nują zrealizować siedem zadań 
inwestycyjnych w dorzeczu Osob-

łogi, które mają przyczynić się do 
redukcji ryzyka powodziowego w 
przyszłości (Program Planowanych 
Inwestycji):
. Budowa zbiornika przeciwpo-
wodziowego Racławice Śląskie 
n a  r ze ce  O s o b ł o d ze.  Z b i o r n i k 
miałby powierzchnię ok. 94 ha z 
zaporą czołową o długości 550 m. 
Jeszcze w tym roku ma powstać 
dokumentacja określająca zasad-

ność budowy zbiornika oraz jego 

formę (wśród zakładanych opcji 
j e s t  r ó w n i e ż  s u c h y  p o l d e r ) .  W 
przypadku zbiornika napełnio-

nego wodą, byłby to największy 
akwen wodny w powiecie prudni-

ckim. Szacunkowy koszt zadania: 
416,6 mln.
. Podniesienie korony wału i bul-
waru żelbetowego w Prudniku (wał 
prawostronny) na odcinku od ul. Ny-

skiej do Batorego (dł. 1,3 km). To od-

cinek rzeki położony najbliżej śród-

mieścia, a więc o bardzo ważnym 
znaczeniu dla Prudnika. Przebudo-

wa wału powinna uwzględnić jego 
dostosowanie do potrzeb miasta w 
zakresie rekreacji – bulwary, ścieżka 
pieszo-rowerowa. Treść dokumentu 
Wód Polskich o tym nie wspomina, 
natomiast jest to wielokrotnie pona-

wiany postulat społeczny omawiany 
również na forum gminnego samo-

rządu. Szacunkowy koszt inwestycji: 
9,6 mln zł.

. Podniesienie korony wału lewe-
go w Prudniku w okolicy mostu 
p r z y  u l.  B at o r e g o .  I n w e s t y c j a 
zbieżna z poprzednią, ale po drugiej 
stronie rzeki i na odcinku 550 m. Sza-

cowany koszt inwestycji: 4 mln zł.
 .  L i k w i d a c j a  o bwa ł owa ń  p o -
przecznych przy Osobłodze na od-
cinku Racławice Śl. – Krapkowice. 
Łączna długość obwałowań do li-

kwidacji wynosi 1,9 km. Szacunkowy 
koszt inwestycji: 8,4 mln zł. 
. Odbudowa koryta i obwałowań 
rzeki Złoty Potok na odcinku 14,5 
km na terenie gminy Głuchołazy i 
Prudnik.
. Odbudowa koryta i obwałowań 
rzeki Prudnik na terenie m. Prud-

nik, Trzebina, Dytmarów. Szacunko-

wy koszt inwestycji: 18 mln zł.
. Odbudowa koryta rzeki Osob-
łoga na terenie: Racławic Śląskich, 
Komornik i Pisarzowic. Szacunkowy 
koszt inwestycji: 15 mln zł.

Lista proponowanych inwestycji 
jest skromna i poza budową zbior-

nika między Racławicami Śląskimi 
a Dzierżysławicami nie obejmuje 
strategicznych (czytaj: kosztowych) 
inwestycji przeciwpowodziowych. 
Plan jest oszczędny, ograniczający 
się do odbudowania istniejącej in-

frastruktury (z nowocześniejszymi 
rozwiązaniami w porównaniu z tym, 
co było wcześniej), podwyższeniu 
wałów przyrzecznych (Prudnik) oraz 
likwidacji tych wałów, które straciły 
rację bytu (tereny przy Osobłodze). 

W programie nie ujęto potrzeby 
przebudowy zabytkowej zapory 
w Jarnołtówku, mimo że podczas 
ostatniej powodzi znajdujący się 
przy niej zbiornik wypełnił się w 100 
procentach (poziom największy w 
jej historii), a nadmiar wody zaczął 
przelewać się przez przelew bocz-

ny korony zapory (już wcześniej 
obsługa zapory utraciła możliwość 
regulowania przepływu wody, co 
jest istotą funkcjonowania zapór, 
wszystkie zasuwy zostały maksy-

malnie otwarte).  W programie 
nie ma zbiornika Jasiona na rzece 
Prudnik (na południe od Prudnika), 
który dawniej był mocno promo-

wany m.in. jako zabezpieczenie 
przeciwpowodziowe w dorzeczu 
Osobłogi, ponieważ mógłby prze-

chwycić nadmiar wody z całego 
dorzecza Złotego Potoku i części 
rzeki Prudnik; jego rolę przejmie 
zbiornik Racławice Śl.). Program nie 
obejmuje lokalnych rozwiązań, jak 
budowa małych zbiorników prze-

ciwpowodziowych, ale ich plano-

wanie jest brane pod uwagę przez 
Wody Polskie, o czym była mowa 
między innych podczas spotkania w 
Starostwie Powiatowym w Prudniku 
z udziałem Mateusza Balcerowicza, 
prezes Państwowego Gospodarstwa 
Wodnego Wody Polskie (m.in. w 
zlewni potoku przepływającego 
przez Trzebinę).

Ponadto program zawiera propo-

zycje realizacji działań nietechnicz-

nych mających wpływ na ograni-

czenie zagrożenia powodziowego, 
m.in. renaturyzację dolin rzecznych, 
retencję leśną i rolną oraz ograni-

czanie spływu powierzchniowego. 
Są to działania wymagające aktyw-

nego udziału lokalnych inwestorów 
– samorządów, urzędników, przed-

siębiorców, rolników, wspólnot 
mieszkaniowych i właścicieli innych 
nieruchomości. Już na etapie pro-

jektowania inwestycji nie mających 
nic wspólnego z zabezpieczeniem 
przeciwpowodziowym, można za-

bezpieczyć rozwiązania sprzyjające 
tym działaniom. Przykładem jest 
tworzenie systemów zadrzewień i 
pasów ochronnych, spowalniają-

cych spływ wody i ograniczających 
erozję gleby (np. drzewa na mie-

dzach i przy drogach, pasy gęstych 
krzewów na skrajach pól upraw-

nych – Lubrza, Czyżowice). Jest też 
postulat, który części rolników może 
wydawać się niesłuszny. To „ogra-

niczenie melioracji odwadniającej 
i przekształcenie niektórych syste-

mów melioracyjnych na systemy re-

tencyjne, które spowalniają odpływ 
wody zamiast ją odprowadzać”. 
A więc tak dla melioracji, tyle że 
wykonanej w sposób inny, niż pier-

wotnie zakładano. Osobny postulat 
dotyczy terenów zurbanizowanych, 
gdzie nie powodzie, a zdecydowanie 
częstsze ulewy, doprowadzają do 
zalewnia ulic, piwnic i części posesji. 
Eksperci postulują taką budowę 
lub przebudowę budynków, by 
magazynować wodę i zmniejszać 
jej spływ (np. zielone dachy, fasady, 
zbiorniki na deszczówkę), tworzenie 
nawierzchni przepuszczalnych i no-

wych terenów zieleni.

Konsultacje społeczne potrwają 
do 16 października. Treść Programu 
dla Osobłogi i formularz uwag i 
wniosków można pobrać ze strony: 
h t t p s : / / w w w . g o v . p l / w e b / w o d y -

-polskie-gliwice/program-redukcji-

-ryzyka-powodziowego-dla-rzeki-

-osobloga n

Fotografia ze spotkania w Krapkowicach

Program dla Osobłogi promuje rozwiązania redukujące odpływ wody 
w obszarach zurbanizowanych, na przykład tzw. zielone fasady. Na 
fotografii budynek redakcji Tygodnika Prudnickiego.

Wszystkim, którzy byli z nami w ciężkich chwilach
i uczestniczyli w ostatniej drodze mojej Mamy

serdeczne podziękowania składa
córka Nela z rodziną

Ś.P.
Emilii 

TARADAJ

eprasa.pl d93874329d
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PRZYGODA NA MIEJSKIM SZLAKU W PRUDNIKU

Kto nie był, niech żałuje. W środę (30 lipca) przebywające w Prudniku dzieci nie mogły się nudzić. Agencja Sportu i Promocji we współpracy z Gminą Prudnik 

i Muzeum Ziemi Prudnickiej przygotowała dla nich dzień pełen atrakcji.

Spotkanie z Wokiem i Białą Damą
Andrzej DEREŃ

B
ył to udział w nowej grze te-
renowej na podstawie Prud-
nickiego Szlaku Miejskiego z 
piknikiem na łące przy alejce 

ul. Łokietka.

– Gra terenowa jest kolejnym 
e t a p e m ,  r o z w i n i ę c i e m  s z l a k u 
miejskiego – mówi naszej redakcji 
dyrektor ASiP  Małgorzata Halek. 
– W 2019 roku stworzyliśmy bazę, 
na podstawie szlaku, który został 
wówczas wytyczony i od tego czasu 

tworzymy dodatkowe elementy i 
atrakcje, które przyciągają turystów 
do naszego miasta. Przy ul. Łokietka 
powstała piękna przestrzeń rekre-
acyjna, która ma być oazą rekreacji 
d l a  m i e s z k a ń c ó w ,  a l e  r ó w n i e ż 
odpoczynku dla turystów, którzy 
przemierzają szlak miejski i Główny 
Szlak Sudecki. W tym roku posta-
nowiliśmy utworzyć grę terenową 
dla najmłodszych, w ramach której 
zbieramy pieczątki do paszportu 
turystycznego.

– Mamy szlak miejski,  ale żeby 
u a t r a k c y j n i ć  j e g o  e l e m e n t y , 
z o s t a ł a  w y m y ś l o n a  g r a  t e r e -

n o w a  w  r a m a c h  p a r t n e r s t w a 
polsko-czeskiego – przekazuje bur-
mistrz Grzegorz Zawiślak. – Dzisiaj 
mają państwo okazję zobaczyć, jak 
Prudnik jest atrakcyjny, zbierać 
pieczątki, a przy okazji lepiej po-
znać historię Prudnika i na koniec 
wziąć udział w pikniku i wspólnie 
się pobawić.

Na trasie gry na uczestników cze-
kały postacie legendarne lub histo-
ryczne: mincerz przy Domu Cechu 
Tkaczy, kochankowie Wiewióra i 
Wawrzek przy Studni Miłości, Wok 
Rosenberga przy Wieży Woka i 
Biała Dama obok willi Hermanna 
Fränkla.

Na pikniku czekały na dzieci licz-
ne atrakcje, animacje, gry, zabawy, 

fotobudka, pianaparty, dmuchańce 
i bogata gastronomia. W grze wzię-
ła udział grupa partnerów projektu 
z partnerskiego miasta Karniów 
(Krnov), gdzie kilka dni temu odbyła 
się podobna akcja, wtedy z udzia-
łem prudniczan. Obie gry ciągle 
są dostępne i można w nich brać 
udział. W Prudniku paszport turysty 
można odebrać w biurze Agencji 
Sportu i Promocji (prawdopodobnie 
już niedługo również w redakcji 
Tygodnika Prudnickiego) oraz w 
Karniowie w miejskim centrum 
informacji.

- Dziękujemy za niezapomnianą 
przygodę oraz wspaniałą zabawę 
– komentowała po zakończonym 
dniu pani Monika. Dzieciaki wróci-
ły do domu brudne ale najedzone, 
wybawione i  szczęśliwe. Brawa 
d l a  o r g a n i z a t o r ó w !  G r a t u l u j ę 
pomysłu!

Wracając do miejsca pikniku, 
to warto wiedzieć, że samorząd 
podejmuje kolejne starania, by 
uatrakcyjnić pobyt w tym miejscu. 
Obecnie są tam urządzenia do za-
bawy dla dzieci, tablica z historią 
miejsca i narzędzia do naprawy 
r o w e r u .  D y r e k t o r  M a ł g o r z a t a 
Halek przekazuje, że są już zapew-

nione środki na budowę balance 
p a r k u ,  c z y l i  s t r e f y  a k t y w n o ś c i 
l inowej dla dzieci  i  młodzieży. 
Inwestycja zrealizowana zostanie 
w przyszłym roku. Będzie to więc 
ciekawe i atrakcyjne miejsce do 
rodzinnej rekreacji w północnej 
części miasta.

W grze miejskiej w dniu inau-

guracji wzięło udział 370 osób. Do 
tego należy dodać osoby towarzy-
szące. n

Uczestnicy gry na oficjalnej inauguracji

Gry i zabawy na pikniku przy alejce ul. Łokietka i Mieszka I
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Gra terenowa to przede wszystkim dobra zabawa dla dzieci, ale również 
dorośli mogą się nią zainteresować.

Spotkanie przy Studni Miłości

Imprezę otwierają (od lewej), 
Michal Skalka (miasto Karniów), 
Małgorzata Halek (dyrektor ASiP 
Prudnik), Marcin Husak (dyrektor 
Muzeum Ziemi Prudnickiej), Grzegorz 
Zawiślak (burmistrz Prudnika) i Wok z 
Rosenberga.

Wspólne zdjęcie z rycerzem w najbardziej odpowiednim do tego miejscu – 
pod Arsenałem

Mincerz wybija monetę z dawną pieczęcią miasta

Piękna wiolonczelistka 
w parkowej altanie
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Z
achowam tę kartkę -  jej 
treść jest bardzo smutna, 
przypomina kawał życia 
i ważną osobę, ale też po-

czucie winy i wstyd. Czy w ogóle 
warto się przyznawać do jej treści? 
Zostawiam na następny raz. A dzisiaj 
rozejrzę się wokół kufra -przed-
mioty, które kojarzą się z ludźmi i z 
sytuacjami pół wieku temu, ale też, 
takie , które budzą jakieś wspomnie-
nia, choć bez mojej bezpośredniej 
obecności sto lat temu i więcej. Tyl-
ko wózek (nietypowy mebel) dzieli 
kufer od pieca. Nieużywany, ale ma 
piękne kafle i widać, że stary. Nawet 
pogrzebacz stoi obok. Przypomina 
też dawny, co towarzyszył mi od 
dzieciństwa, stał w sypialni, też miał 
piękne kafle i wszyscy domownicy 
chętnie przytulali się do niego. A 
na dzisiejszym nieczynnym piecu  
w dużym flakonie stoją  sztuczne 
malwy -  (oryginalne jak na sztuczne 
kwiaty) i obok zabytkowe żelazka 

ZIELONY KUFER (20!)

Wprawdzie sięgam po raz 20. na przestrzeni 3 lat i obijam 

sobie palce o metalowe okucia wieka i sięgając trochę 

głębiej, choć przez kolejne przeszukiwania zawartości trochę 

wymieszały się czasy, ale trafiam na kartkę, o której nie 

pamiętam (choć z treści wynika, że pisana kilka lat temu).  

A przecież sam musiałem ją do kufra włożyć. 

A wokół też ciekawie

Marek KARP

- jeden otwierany od góry ozdob-
nym uchwytem działał na węgiel, a 
drugi rozgrzewał się od wsuwanej z 
boku rozżarzonej „duszy”. A malwy 
wyjątkowo - bo nigdy nie było u nas 
sztucznych kwiatów, ale te - były „jak 
prawdziwe” i tak się mamie spodo-
bały, że wędrują od domu do domu.

To w przestrzeni powyżej kufra. 
A jeszcze wyżej - co widzę rano po 
otwarciu oczu - to na szczycie wyso-
kiego regału - ceramiczny mnich. 
To dzieło Danki, podobnie jak nieco 
niżej ceramiczne niedźwiadki z ak-
cesoriami na każdy miesiąc. Jeden 
z butelką szampana - to Sylwester 
2001 roku w Białej. Skoki z estrady, 
taniec z Danką, świt z widokiem na 
rozświetlone wschodzącym słoń-
cem bialskie pola i wieżę ciśnień. 
Wspomnienia, osoby - od mnicha, a 
na szczycie regału obok zabytkowe 
puchary do piwa i wina i piękna 
szklana waza do ponczu (chochelka 
się zgubiła)  z orłem w koronie na 

przykrywce. I tak na prawo od kufra, 
w zasięgu wzroku jeszcze zegar z 
całą historią. Bogna razem z mamą 
majstrowały w skórze. Zegar nie 
chodzi, bo nie wymieniam baterii, 
ale fantazyjna  oprawa ze skóry wy-
różnia się.  Bogna, to też historia… 
Coś trochę pisałem, ale nie pamię-
tam - wiem, że dzisiaj jest adiunktem 
na ASP i tworzy, najchętniej formy 
przestrzenne.

Siedzę przy  kufrze, ale rozglądam 
się po moim świecie dookoła. Re-
prezentacyjny fotel, też pamiętny z 
dzieciństwa. Były takie dwa - jeden 
był dla mamy przed telewizorem, a 
drugi często był mój jak razem coś 

oglądaliśmy, albo czytaliśmy z ma-
mą. To była końcówka lat 50. Czarny 
regalik obok, to skarbnica przed-
miotów związanych z domem. To 
jest niesamowita ekspozycja. Dużo 
gadżetów (lalki, figurki, koraliki) po 
naszej Kasi - zmarłej córce. Ale są też 

moje prezenty, na przykład śląska 
babuleńka w chuście, wyrzeźbiona 
z … węgla (urządzaliśmy w Mosznej  
wystawę Zakładów Elektrod Wę-
glowych w Raciborzu, połączoną 
z kompozycjami roślinnymi Danki 
Hejneman); na szkle malowana 
Matka Boska od Staszka Rogalskiego 
z Głuchołaz, obok na łańcuszku wi-
traż Cubera w kształcie kolorowego 
jabłka; Jezusek frasobliwy w drew-
nie wyrzeźbiony przez Mariana 
Kaczanka z Lisięcic. I tak dalej i tak 
dalej - patrząc na te półki i dziesiątki 
figurek, muszli i chyba najstarszy 
flakonik z aniołkiem. I  na tych 
półkach też są… kuferki. Rzeźbione 

pudełeczka. Jeden jest pełny mu-
szelek. Inny zawiera „skarby” -trepy 
od Trepy i tajemniczy pierścionek. 
Patyną pokryte srebro, a na wierz-
chu ozdobiony jakimś chyba hebraj-
skim znakiem otwierany schowek 
(podobno na truciznę)- zupełnie 
nie wiadomo: czyj? Z jakich czasów 
i dlaczego w małym kuferku? W 
moim  domu? Mój dom. Nie brzmi 
to dobrze, gdy patrzę wokół siebie. 
Mój dom był tam gdzie byli bliscy mi 
ludzie. Teraz mój dom tworzą tylko 
przedmioty. I jeszcze „Diabeł mor-
ski”. To były piękne wczasy z małymi 
dziećmi nad morzem, również na 
plaży nudystów w sławnych Chału-
pach (bez emocji), również nocą na 
wydmach pod sierpniowym gradem 
spadających „gwiazd” lub rojem 
pszczół, które ciągnąc do naszych 
gofrów nie dawały spokojnie wejść 
(i zjeść gofry) na Kamienną Górę i 
podziwiać  piękny widok na port w 
Gdyni. Ale diabeł morski zaplątał 
się między flądry i halibuty z pierw-
szego połowu. A myśmy raniutko 
wychodzili po świeżą rybkę wprost 
od rybaków. Diabła podarowali nam 
bez oporów. Ale niestety nie zdążył 
do końca wczasów „wywietrzyć się” 
na tyle, żeby przestał… cuchnąć. A 
wobec zakazów typu „nie wolno 
przewozić przedmiotów cuchną-
cych …itd.”, z dużą obawą pakowa-
liśmy go w bagażu podręcznym, 
z perspektywą lotu samolotem. 
Ostatecznie ten kolczasty „zwierz” 
też zdobi mój regał osobliwości. To 
oczywiście nie koniec mojego towa-
rzystwa do skojarzeń i wspomnień. 
Ale … ile można? n
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RAJD PRUDNIK – PRADZIAD

Ponad 150 osób stawiło się na starcie tegorocznego ultramaratonu górskiego Rajdu Prudnik 

– Pradziad. 137 uczestników dotarło do mety.

Wielki marsz górski
Andrzej DEREŃ

R
ajd jest formą turystycznej 
przygody, ale z zacięciem 
sportowym. Trzeba być kon-
dycyjnie bardzo dobrze przy-

gotowanym, by w ciągu 15 godzin 
przejść górską trasę z przewyższe-
niami w górę i w dół liczącymi w su-
mie ponad 4000 metrów! To nie tyl-
ko wysiłek dla mięśni, ale i stawów. 
Co roku organizatorzy modyfikują 
trasę, popularyzując różne szlaki na 
polsko-czeskim pograniczu. Tym 
razem trasa wiodła z Prudnika przez 
Okopową (388 m n.p.m.), Kobylicę 
(395), Długotę (457), Olszak (452), 
Biskupią Kopę (890), Jedlovą (874), 
Ovči vrch (966), na Pradziad (1491). 
Tak zaplanowana trasa gwaranto-
wała nie tylko solidne zmęczenie, 
ale i wspaniałe walory krajobrazowe 
i krajoznawcze. Po drodze turyści 
mijali grodziska Lasu Prudnickiego, 
Aleję Turystów na Długocie, pomnik 
Eichndorffa na Kobylicy, wieżę 
widokową na Biskupiej Kopie, beto-
nowe umocnienia czechosłowackie, 
zabytkową, drewnianą zabudowę 
Karlovej Studanki oraz przeszli 
przez malowniczy rezerwat Białej 
Opawy z licznymi wodospadami i 
kładkami. Przekonali się, że o ile la-

sy świerkowe na niżej położonych 
obszarach są przeszłością, to na wy-
sokościach ponad 900 metrów nad 
poziomem morza nadal trzymają się 
dobrze (niższe temperatury, pokry-
wa śniegowa w zimie, większa wil-
gotność). Bonusem dla turystów był 
punkt śniadaniowy zorganizowany 
na przełęczy Petrovy boudy, gdzie 
były kawa, herbata i  ciasteczka 
(punkt obsługiwali działacze PTTK 
Halina i Jarosław Garczyńscy przy 
technicznym wsparciu prudnickiej 
firmy Merkury).

Pogoda w dniu rajdu dopisała, 
n i e b o  b y ł o  c z ę ś c i o w o  z a c h m u -

rzone, a temperatura powietrza 
nie przekraczała 23 st. C. Po godz. 
19.00 na chwilę się rozpadało i ten 
deszcz dał się we znaki sporej liczbie 
uczestników, którzy w większości 
zaczęli finiszować w ciągu ostatnich 
kilkudziesięciu minut limitu czasu 
dojścia na szczyt (do godz. 20.00).

Najszybciej dotarli na metę Kamil 
Smolski z Prudnika i Tobiasz Tkacz 
z Wrocławia, ale że ten pierwszy 
wyruszył w trasę kwadrans później, 
to miał najkrótszy czas – równo 8 
godzin. Wśród pań pierwsza na 
n a j w y ż s z y m  s z c z y c i e  S u d e t ó w 

Kamil Smolski pokonał trasę w 8 
godzin. Był najszybszy.

Odciski. Vrbno pod Pradědem.

Daria Trojniak to najszybsza kobieta na trasie

Na punkcie śniadaniowym w Petrovych boudach (od lewej): Jarosław 
Garczyński, Grzegorz Polak i Halina Garczyńska. 

Odprawa na starcie - prudnickie 
schronisko

Takiej kondycji Stanisławowi 
Chorabikowi (rocznik 1954) mógłby  
pozazdrościć niejeden młody 
człowiek

Wspólne zdjęcie na 
zakończenie rajdu

Wschodnich stawiła się Daria Troj-
niak z Jarnołtówka. Zajęło jej to 
10 godzin i 10 minut. Najstarszym 
uczestnikiem rajdu był Stanisław 
Chorabik z Dębowca (rocznik 1954), 
a najmłodszym Hanna Zgorzelska 
z  C h o c i a n o w i c  ( r o c z n i k  2 0 0 4 ) . 
Turystą z najdalszej miejscowości 
spoza granic Polski był Rafał Po-
kutta (Dachau – Niemcy), a z kraju 
Anna Chomentowska i Piotr Brzóska 
(Warszawa). W rajdzie wzięli udział 
m.in. burmistrz Głuchołaz dr Paweł 
Szymkowicz oraz przewodniczący 
Rady Gminy w Chrząstowicach, a 
zarazem oficer prasowy Komendy 
Wojewódzkiej Państwowej Straży 
Pożarnej w Opolu Łukasz Nowak. 
Stałym gościem rajdu jest Czech To-
maš Svoboda z Jesenika.

Podsumowanie rajdu tradycyjnie 
odbyło się na szczycie Pradziada w 
holu wieży telewizyjnej z restauracją 
i hotelem. Tam też wręczono nagro-
dy oraz certyfikaty.

Komandorami rajdu zorganizo-
wanego przez PTTK Oddział Sude-
tów Wschodnich w Prudniku byli: 
Grzegorz Polak i Andrzej Dereń przy 
wsparciu Dawida Przyszlak, Józefa 
Hupki oraz członkiń i sympatyczek 
PTTK (na starcie i mecie). 

Partnerami imprezy byli: Mer-
kury – Materiały Budowlane, Euro-
region Pradziad, Agencja Sportu i 
Promocji w Prudniku, Euroregion 
Pradziad, Gmina Głuchołazy, Zespół 
Opolskich Parków Krajobrazowych, 
Szkolne Schronisko Młodzieżowe 
„Dąbrówka” w Prudniku, Tygodnik 
Prudnicki oraz portale TerazPrud-
nik.pl i goryopawskie.eu.

Kolejną długodystansową impre-
zą prudnickiego PTTK będzie Prud-
nicki Maraton Pieszy, który odbędzie 
się 13 września. Będą tam trasy o 
długości od 10 do 50 km. n
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Czego nie wiemy o pszczołach?
PRZYRODA

Pszczoły są wielkimi sprzymierzeńcami człowieka. Nie tylko wytwarzają zdrowy miód, który służy człowiekowi, ale swoją pracą roślinnych zapylaczy zapewniają żywność 

globalnej populacji.

Karol KOZIAROWSKI

P
szczoła miodna – Apis mel-

lifera – jest ogólnie znana i 
rozpoznawalna przez ludzi. 
Wielu z nas doświadczyło 

t a k ż e  b o l e s n y c h  u ż ą d l e ń  t e g o 
owada. Wszyscy wiedzą również, 
ż e  p s z c z o ł y  s ą  g ł ó w n y m i  z a p y -
l a c z a m i  k w i a t ó w  b a r d z o  w i e l u 
roślin, że hodowane są w pasie-
kach złożonych z uli i wreszcie, że 
pasiecznik pobiera im jeden raz w 
roku trochę, a nawet dużo miodu, 
który jest nie tylko przysmakiem, 
ale także korzystnie wpływa na 
nasze zdrowie i dobre samopoczu-
cie. Jest stale obecny w naszych 
domach, a także na dużą skalę 
stosowany w cukiernictwie, farma-
cji a nawet do wyrobu niektórych 
wódek gatunkowych, na przykład 
miodów pitnych.

Od  milionów lat

Pszczoły żyją na ziemi od co naj-
mniej 50 mln lat. Bez nich ludzkość 
nie miałaby szans na przeżycie. 
Owady odgrywają bowiem ogrom-
ną rolę w utrzymaniu równowagi 
całego ekosystemu Ziemi. Z da-
nych ONZ wynika, że 84% z 264 
gatunków roślin uprawianych w 
Europie wymaga zapylania głów-
nie przez pszczoły. Aż 1/3 żywności 
na całym świecie zawdzięczamy 
b ł o n k ó w k o m ,  r z ę d u  d o  k t ó r e -
go należą pszczoły. Szacuje się, 
że gdyby pszczoły wyginęły,  to 

ludzie przeżyliby maksymalnie 
cztery lata! Konsekwencje były-
by dramatyczne także dla samej 
p r z y r o d y .  P o p u l a c j a  p s z c z ó ł  z 
każdym rokiem jednak maleje. 
Z j a w i s k o  w y m i e r a n i a  o w a d ó w 
błonkoskrzydłych obserwowane 
jest od 20 lat i przybiera na sile. 
Naukowcy donoszą o pojawieniu 
się zespołu masowego ginięcia 
pszczoły miodnej, powodującego 
w y m i e r a n i e  c a ł y c h  p s z c z e l i c h 
rodzin. Uważa się,  że głównym 
powodem spadku liczebności tych 
owadów są pestycydy – jeden ze 
ś r o d k ó w  o c h r o n y  r o ś l i n ,  k t ó r e 
wywołują zmiany w ich systemie 
nerwowym. Wpływ mają również 
zmiany klimatyczne. Naukowcy 
z Pennsylvania State University 
przeprowadzili badania, które do-
wodzą, że fale upałów mają wpływ 
na te zapylacze. Odkryli też, że pod 
wpływem ekstremalnie wysokiej 
temperatury i wcześniejszej infek-
cji, powszechnym wśród owadów 
pierwotniakiem Crithidia mellifi-
cae, pszczoły samotnice rzadziej 
poszukują pożywienia, a więc nie 
zapylają upraw. Badania pokazały 
też, że zdrowa pszczoła toleruje 
fale upałów do 43 stopni Celsjusza, 
ale po infekcji pierwotniakiem to-
lerancja ta obniża się do 37 stopni.

Płynne złoto 

Od zarania dziejów produkty 
pszczele, ze względu na mnóstwo 
p r o z d r o w o t n y c h  w ł a s n o ś c i ,  s ą 
wykorzystywane przez człowie-
ka w życiu codziennym oraz do 
celów leczniczych. Miód, nie bez 

powodu, nazywany jest płynnym 
złotem. Zawiera bowiem en-

zymy, witaminy z grupy B 
i naturalne antyoksy-

danty (przeciwutle-
n i a c z e ) .  D z i ę k i 

temu wzmacnia odporność, kości, 
stany zapalne i wspiera trawienie. 
Właściwości miodu zależą jednak 
o d  j e g o  o d m i a n y .  M i ó d  l i p o w y 
działa uspokajająco i przeciwgo-
rączkowo, gryczany – pomaga w 
niedoborach żelaza, a manuka, 
uznawana za królową miodów, 
działa jak naturalny antybiotyk.

Miód wykorzystywany jest także 
do produkcji wielu kosmetyków. 
Ze względu na właściwości nawil-
żające i antybakteryjne, dodawany 
jest do masek i balsamów, popra-
wia elastyczność skóry, redukuje 
jej niedokładności i niedoskonało-
ści, przyspiesza gojenie się jej ran.

Pierzga – chociaż mniej znana, 
j e s t  p r a w d z i w ą  p e r e ł k ą  w ś r ó d 
pszczelich produktów. Powstaje 
ona z pyłku kwiatowego, który 
pszczoły mieszają z miodem, śliną 
i enzymami, a następnie  umiesz-
c z a j ą  w  p l a s t r a c h ,  g d z i e  u l e g a 
fermentacji mlekowej. Występują 
w niej witaminy A, E, B1, B6, mi-
kroelementy i kwasy organiczne. 
Ma ona właściwości wzmacniające 
serce, reguluje poziom choleste-
rolu, działa detoksacyjnie – redu-
kuje działanie niektórych toksyn. 
Pierzga jest polecana szczególnie 
w okresach rekonwalescencji oraz 
osobom aktywnym fizycznie. Sto-
sowana jest także do otrzymywa-
nia wielu kosmetyków.

Mleczko dla królowej

M l e c z k o  p s z c z e l e  t o  j e d e n  z 
najbardziej  skoncentrowanych 
produktów odżywczych przyrody. 
W y t w a r z a n e  j e s t  p r z e z  m ł o d e 
pszczoły, które żywią nim królową 
pszczół – dojrzałą samicę – dzięki 
czemu, żyje ona 40 razy dłużej 
niż pszczoły robotnice, które są 
niedojrzałymi samicami. Dzięki 
zawartości  witamin, mikroele-

m e n t ó w 

i  e n z y m ó w  m l e c z k o 
w s p i e r a  o d p o r n o ś ć , 

poprawia pracę mózgu, 
reguluje gospodarkę hor-

monalną. Działa też antyno-
wotworowo. Po mleczko, coraz 

częściej  sięgają też producenci 
luksusowych kosmetyków. Dzięki 
zawartości kwasu 10-HDA i natu-
ralnych hormonów, produkty z 
mleczkiem pszczelim stymulują 
(wzmacniają) odporność komór-
kową, ujędrniają oraz rozświetlają 
cerę.

Na uwagę zasługuje również 
propolis –używany przez pszczo-
ł y  d o  u b e z p i e c z e n i a  u l a  p r z e d 
drobnoustrojami. Działa on jak 
naturalny antybiotyk, wspomaga 
l e c z e n i e  i  g o j e n i e  s i ę  r a n  o r a z 
wzmacnia odporność. Używany 
jest też do leczenia aft, przy bólach 
gardła i infekcjach górnych dróg 
oddechowych.

Jest jeszcze wosk pszczeli, z któ-
rego pszczoły budują plastry do 
magazynowania pyłku i miodu w 
specjalnych komórkach, królowa 
składa w nich także jajeczka, z któ-
rych wylęgają się larwy i stopnio-
wo dorastając woskiem umacniają 
także ul. W czasach, gdy nie była 
znana stearyna, z wosku wyrabia-
no masowo świece do oświetlania 
pomieszczeń.

Pszczoły wracają do lasów

P s z c z o ł ę  m i o d n ą  c z ł o w i e k 
w y p r o w a d z i ł  z  l a s ó w  i  u c z y n i ł 
owadem gospodarczym, hodow-
lanym. Na początku było to tzw. 
bartnictwo. Ludzie zajmowali się 
nim przez całe wieku. Pszczoły 
hodowane były nie w ulach, tylko 
w dziuplach drzew. Były to tzw. 
barcie. Właśnie z powodu bardzo 
licznych barci, Polska nazywana 
była krajem miodem płynącym. 
Od XIX wieku profesja bratnika 
zaczynała zanikać, gdyż pszczoły 
wyprowadzono z lasów w pobliże 
ludzkich domów. Tak zrodziło się 
pszczelarstwo.

D z i s i a j  b a r t n i c t w o  z a c z y n a 
znowu wracać do polskich lasów. 
Barci jest na razie niewiele - około 
1000 w całym kraju, ale według 
p r o j e k t u  „ P s z c z o ł y  w r a c a j ą  d o 
l a s u ” ,  l e ś n i c y  r o b i ą  w s z y s t k o , 
aby projekt ten był realizowany i 

pszczoły rzeczywiście 
do lasu wróciły. Żeby 
p r z y w r ó c i ć  l a s o m 

wiele gatunków pszczół 
i innych zapylaczy. 

Wpłynie to też na 
obfitsze plonowa-

nie roślin, zwiększenie 
bazy innych zwierząt leśnych i 
stabilność leśnych ekosystemów.

W publikacji „Ochrona owadów 
z a p y l a j ą c y c h  w  e k o s y s t e m a c h 
leśnych” podkreśla się, że w ciągu 
ostatnich trzech dekad biomasa 
owadów zapylających zmniejszyła 
się aż o 80%! Z kolei Europejska 
Agencja Środowiskowa – EFA mo-
nitorująca stan owadów Europy, 
stwierdziła, że populacja 17 gatun-
ków motyli łąkowych, od początku 
lat 90. XX wieku zmniejszyła się o 
39%. W 2019 r. Francisco Sánchez-
-Bayo ekolog z Uniwersytetu w 
Sydney, zajmujący się skutkami 
stosowania pestycydów w rolni-
ctwie, stwierdził że zagrożonych 
wyginięciem jest ponad 40% ga-
tunków owadów, a ich liczebność 
maleje w zastraszającym tempie! 
Najbardziej zagrożone są pszczo-
ły! Nowoczesne rolnictwo sprzyja 
zanikowi ich naturalnych siedlisk 

do życia i rozrodu. Wcześniej pola 
mieniły się kolorami. Na miedzach 
rosły rumianki, chabry, maki, ką-
kole i bardzo liczne zioła. Zapew-
niało to pszczołom zróżnicowaną 
dietę. Likwidacja polnych dróg 
w drastyczny sposób zmniejszyła 
pszczołom dostępność  różnorod-
nego pokarmu.

Środki ochrony roślin stosowane 
masowo w rolnictwie, takie jak 
fungicydy (środki grzybobójcze), 
insektycydy (owadobójcze) i her-
bicydy (chwastobójcze), kumulują 
się w glebie i roślinach, w coraz 
w i ę k s z y m  s t o p n i u  p o w o d u j ą c 
z a b u r z e n i e  i  c h o r o b y  s e n n y c h 
p s z c z ó ł ,  a  t a k ż e  z a b u r z e n i a  i 
śmierć larw karmionych nektarem 
z opryskiwanych roślin.

Dlatego las jest obecnie jedynym 
środowiskiem, w którym owady 
mogą przetrwać. Projekt „Pszczoły 
wracają do lasu” sprzyja zwiększe-
niu różnorodności biologicznej 
przez wprowadzanie do lasów róż-
nych gatunków drzew i krzewów, 
oraz roślin zielnych i przyczynia 
się do poprawy warunków byto-
w a n i a  p s z c z ó ł ,  w  t y m  p s z c z o ł y 
m i o d n e j  w y m a g a j ą c e j  d o s t ę p u 
do pokarmu od wczesnej wiosny 
do jesieni. Lasy zajmują bowiem, 
ponad 1/3 terytorium Polski. Już 
pod koniec 2019 r. wnioski z badań 
posłużyły na prace stosowane w 
praktyce. W lasach sadzi się coraz 
więcej roślin nektaro- i miododaj-
nych, wykorzystując do tego celu 
m. in. tereny pod liniami energe-
tycznymi, których jest ponad 10,5 
tys. ha i grunty nabyte przez Lasy 
Państwowe, których obszar także 
j e s t  z n a c z n y .  U f o r m o w a n e  n a 
tych obszarach rośliny są w stanie 
zaspokoić potrzeby pokarmowe 
dla bardzo dużej grupy pszczół i 
innych zapylaczy. n

LITERATURA

Echa Leśne – jesień 2021 – „Panace-
um dla zapylaczy”
Natura – maj 2025 r. – „Pszczele 
skarby”

Od redakcji:  Z nieukrywaną dumą 
napiszemy, że również redakcja 
Tygodnika Prudnickiego ma swój 
udział w zachowaniu populacji 
pszczół w Prudniku i okolicy. W 
wyniku posadzenia kilka lat temu 
k i l k u  s a d z o n e k  w i n o b l u s z c z u 
pięciolistkowego, obecnie nasz 
budynek w dużej części pokryty 
jest tą rośliną, która ma charakter 
miododajny. W drugiej połowie 
lipca pszczoły pozyskują z niego 
nektar i pył. Nie bez przesady moż-
na uznać, że w jednym momencie 
budynek obsiada nawet kilkaset 
l a t a j ą c y c h  o w a d ó w .  P a s i e k i  z 
pszczołami które nas odwiedzają 
w y t w o r z ą  m i ó d  o  w y j ą t k o w y m 
smaku!

Pszczoły 
to niezwykle 

pracowite owady
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OGŁOSZENIA DROBNE DO NAJBLIŻSZEGO NUMERU PRZYJMOWANE SĄ DO WTORKU DO GODZ. 10.00

USŁUGI

NIERUCHOMOŚCI

NAUKA

MOTORYZACJA

Ogłoszenia drobne przyjmuje-

my w siedzibie redakcji gazety 

przy ul. Kosciuszki 13a w Prud-

niku (pon.-pt. 8-16) oraz mai-

lowo. Ogłoszenie drobne zlecić 

możecie również wysyłając 

SMS o treści  „TPR.DROBNE” + 

tekst ogłoszenia (bez polskich 

znaków) na numer:
7643 (7,38 zł z VAT) 
- aby zamówić 1 publikację
79567 (11,07 zł z VAT) 
- aby zamówić 2 publikacje
91909 (23,37 zł z VAT) 
- aby zamówić 5 publikacji
Suma znaków w wiadomości 
(wraz z pre� ksem) to 160. Prosimy 
nie używać polskich znaków 
diakrytycznych.

*Promocja dotyczy wybranych produktów i trwa od 7.04 do 11.05.2025 r. 
Szczegóły w regulaminie promocji dostępnym na stronie OKNOPLAST.COM.PL 
i w salonach sprzedaży.

TAL-BUD
Partner Handlowy OKNOPLAST

Prudnik, Plac Zamkowy 8

tel. 77 436 55 61

nTapicer – renowacja krzeseł, 
foteli i kanap, duży wybór tkanin 
i skór, tel. 696 951 402 (74/23)

nWynajmę mieszkanie w 
Prudniku (osiedle), 60,5m2, 3 
pokoje, długi okres, częściowo 
umeblowane, cena: 1650 zł, tel. 
692 647 598
(52/25)
nSprzedam mieszkanie 
64,90m2, I piętro, 2 pokoje, 
kuchnia, łazienka, balkon, 
osobne wejście do jednego 
pokoju, Prudnik ul. Armii 
Krajowej, tel. 509 255 131
(56/25)
nSprzedam mieszkanie (50 
m2), I piętro, od strony pola, w 
Prudniku przy ul. Koziołka, tel. 
887 576 060
(57/25)
nSprzedam mieszkanie 60 m² 
na I piętrze starej kamienicy, 
przy ul. Sobieskiego 6, w 
ścisłym centrum Prudnika, 
tuż przy rynku. Idealne do 
generalnego remontu – 
doskonała baza do stworzenia 
wymarzonego wnętrza. Brak 
gazu (możliwość ogrzewania 
elektrycznego lub piecowego). 
Świetna lokalizacja, duży 

potencjał inwestycyjny! Cena: 
240.000 zł, tel. +49 174 366 41 58
(59/25)

nSprzedam samochód Renault 
Captur, 2016r, przebieg ok. 
140 tys. km, szary metalik, 
garażowany, serwisowany, po 
przeglądzie, tel. 602 109 160
(58/25)

nCałoroczny nabór na naukę 
pływania. www.naukaplywania.
prudnik.pl tel. 664 770 969 
(6/22)
nNabór na kurs sternika 
motorowodnego, rozpoczęcie 
7.09 o godz. 11 na kompleksie 
Gorzelanny w Pokrzywnej, 
informacje pod nr. 664 770 969
(51/25)

eprasa.pl d93874329d
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Burmistrz Prudnika informuje, 
że na tablicy ogłoszeń w Urzę-
dzie Miejskim w Prudniku przy 
ul. Kościuszki 3 oraz na stronie 
Biuletynu Informacji Publicz-
nej www.bip.prudnik.pl, dnia 
6 sierpnia 2025 r. zostały za-
mieszczone wykazy lokali prze-
znaczonych do sprzedaży oraz 
wykaz nieruchomości przezna-
czonej do dzierżawy.

INFORMACJA

MENU/DANIE DNIA FACEBOOK: Wytwórnia Pierogów Wartościowych

MENU   terazprudnik.pl/smacznie/hana

FACEBOOK   Restaurace Selavi
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Reklama 
w „Tygodniku”

77 436 28 77
reklama@tygodnikprudnicki.pl

Reklama 
w „Tygodniku”

77 436 28 77
reklama@tygodnikprudnicki.pl
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Powiatowy 
Urząd Pracy 
w Prudniku
Prudnik, ul. Jagiellońska 21 
tel.  77 436 23 04
 77 436 37 82

NAUCZYCIEL PRZEDSZKOLA – wykształcenie 
wyższe, praca w Głogówku NAUCZYCIEL 
W YC H O WA N I A P R Z E D S Z KO L N E G O  – 
wykształcenie wyższe, praca w Głogówku 
KUCHARZ – praca w Laskowicach KLEJARZ 
– praca w Prudniku SZLIFIERZ SZKŁA – 
praca w Prudniku SPAWACZ ME TODĄ 
MAG  – mile widziana umiejętność czytania 
rysunku technicznego, praca w Prudniku 
WYTWÓRCA KOSTIUMÓW  – tłoczenie i 
malowanie skór, praca w Łące Prudnickiej 
MONTER INSTALAC JI SANITARNYCH/
HYDRAULIK – wykształcenie zawodowe, 
mile widziane prawo jazdy kat. B, praca w 
Prudniku SPRZEDAWCA – praca w Głogówku 
ASYSTENTKA – prace biurowe, praca w 
Łące Prudnickiej KRAWIEC – szycie firan, 
praca w Prudniku OPERATOR ŁADOWARKI 
25 T  –  praca  w R acławicach Ś ląsk ich 
KUCHARZ – mile widziane doświadczenie, 
praca w Prudniku S TO L A R Z, C I E Ś L A, 
DEKARZ, POMOCNICY  – mile widziane 
doświadczenie, prace ogólnobudowlane, 
praca w Sz ybowicach  P R O J E K TA N T/
ASYSTENT GŁÓWNEGO TECHNOLOGA 
– znajomość rysunku technicznego, praca 
w Prudniku MONTER SIECI I URZĄDZEŃ 
TELEKOMUNIKACYJNYCH – prawo jazdy 
kat. B, brak przeciwskazań do pracy na 
wysokości,  praca w Prudniku SPECJALISTA 
DS. K ADR I  PŁ AC  – praca w Prudniku 
K I E R O W N I K  K AW I A R N I  –  p r a c a  w 
G ł o g ó w k u   N AU C Z YC I E L  E D U K A C J I 
WCZESNOSZKOLNEJ – wykształcenie wyższe 
– edukacja wczesnoszkolna, praca w Głogówku 
PSYCHOLOG SZKOLNY – wykształcenie 
wyższe, praca w Głogówku KIEROWCA 
CIĄGNIKA SIODŁOWEGO - prawo jazdy kat. 
C+E, uprawnienia na przewóz rzeczy, praca w 
Głogówku SZWACZKA – szycie pokrowców 
meblowych, praca w Prudniku MONTER 
IZOLACJI PRZEMYSŁOWYCH – praca w 
Prudniku NAUCZYCIEL  – nauka języka 
angielskiego, praca w Racławicach Śląskich 
KIEROWCA C+E - prawo jazdy kat. C+E, praca 
w Racławiczkach SPRZĄTACZKA – praca w 
Restauracji, praca w Naczęsławicach DOJARZ – 
praca w Urbanowicach

eprasa.pl d93874329d
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Reklama 
w „Tygodniku”

77 436 28 77
reklama@tygodnikprudnicki.pl

T Y G O D N I K  P R U D N I C K I  n u m e r  4  |  2 5  s t y c z n i a  2 0 2 3

Jedna emisja ogłoszenia 
kosztuje 1 zł za wyraz.

Ogłoszenie z wyróżnieniem
kosztuje 2 zł za wyraz.

Przy anonsie opublikować 
możemy zdjęcie przedmiotu 
ogłoszenia - dopłata wynosi 
5 zł za cały okres emisji.

Zamawiając 3 emisje ogłoszenia, 
czwartą dostajesz gratis. Daje to 
łącznie cały miesiąc publikacji.

OGŁOSZENIA 
DROBNE

REGENERACJA WYROBÓW 
Z PIERZA

pranie, czyszczenie 

KRZYŻKOWICE 50

kom. 698 840 820, 608 769 437
tel. 77 436 09 88

eprasa.pl d93874329d
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MEDYCYNA I ZDROWIE
  S k l e p  M e d y c z n y  F I Z J O - M E D 

                                                              …. Jesteśmy aby pomagać 

                                                                               
Refundowane – Sprzęt sanitarny;Wyroby Przeciwżylakowe Materace PrzeciwodleżynoweCiśnieniomierze

Prudnik, ul. Piastowska 64 w Prudnickim Centrum Medycznym 
Poniedziałek - Piątek 8:00-15:00 

Tel: 77 436-12-70  Kom: 697-383-768  Fizjo-Med Sklep Medyczny       

691 755 122

eprasa.pl d93874329d
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Poniedziałek - piątek

Reklama 
w „Tygodniku”

77 436 28 77
reklama@tygodnikprudnicki.pl
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OFERTA PRACY NA STANOWISKACH

WYMIAR CZASU PRACY: 1 ETAT

WYMIAR CZASU PRACY: 1 ETAT

PRACOWNIK OBRÓBKI METALU

TOKARZ W METALU

WYMAGANIA:

• dokładność
• punktualność
• odporność na stres
• umiejętność pracy w zespole
• umiejętność pracy pod presją czasu 
   (wykonywanie zleceń na określony czas)
• doświadczenie na podobnym 
   stanowisku mile widziane

OFERUJEMY:

• pracę w zgranym zespole
• atrakcyjne wynagrodzenie 
   + premia uznaniowa 
• doświadczenie – nauczymy wszystkiego! 

Oferty oraz informacje dodatkowe prosimy kierować na adres: woisch.biuro@gmail.com, 
info@woisch.pl lub pod nr tel: 881 781 865 lub 510 208 624

ZAPRASZAMY DO SKŁADANIA OFERT!

PAŁAC W ROZKOCHOWIE

Od początku sierpnia w sali koncertowej Pałacu Rozkochów można oglądać wystawę 

malarstwa Pawła Basińskiego.

Obrazy kilku pomysłów

Andrzej DEREŃ

W
ś r ó d  d z i e ł  a r t y s t y 
s z c z e g ó l n ą  u w a g ę 
z w r a c a  c y k l  o b r a -
zów, których treścią 

są twarze.  Te portrety,  jak sam 
zauważa artysta, to umiarkowa-
na abstrakcja. I faktycznie widać 
tu odważne ruchy pędzla i dobór 
barw, nadające pracom niezwy-
kłą dynamikę. Zdaje się, że nie-
ostre twarze poruszają się, oczy 
mrugają, a włosami targa wiatr. 
C z ę ś ć  p o r t r e t ó w  j e s t  f r a g m e n -
t a r y c z n i e  d o k ł a d n a  ( s z c z e g ó ł y 
twarzy), ale tam z kolei pojawia-
j ą  s i ę  e l e m e n t y  t e j  s a m e j  t w a -
rzy,  tyle że wykonane w innym 
k o n t e k ś c i e .  T a  n i e o c z y w i s t o ś ć 

d a j e  d o  m y ś l e n i a  i  z a c i e k a w i a 
odbiorcę.

- Jeden obraz składa się z kilku 
pomysłów i ja to składam razem 
– mówi o procesie ich tworzenia 
Basiński.

Wernisaż wystawy odbył się w 
niedzielę, 3 sierpnia, a gospoda-
rzem spotkania i rozmówcą artysty 
był Piotr Kulczyk z Fundacji Pałacu 
Rozkochów – Pomiędzy. Mieszka-
jący w Radomsku malarz prezen-
tuje w gminie Walce prace, które 
powstały w ciągu ostatnich lat. Jak 

sam przyznaje jego prace sprze-
dają się i poniekąd jest to forma 
dorabiania. Są obrazy, które tak się 
podobają, że powstają ich kopie. 
Zdarzyła się praca, której treść ma-
lowana była czterokrotnie!

- Moja przygoda z malarstwem 
zaczęła się około 15 lat temu, a od 
10 wystawiam się – wspomina Ba-
siński, dodając że jego pierwsza 
praca, która przetrwała do dziś, 
powstała w 1990 roku i była to na-
malowana na prześcieradle gło-
wa Chrystusa. Jak sam przyznaje 
okres szkolny nie zwiastował, że 
z a j m i e  s i ę  z  s z t u k ą  ( „ z  p l a s t y k i 
byłem lichy”).

A r t y s t a  n i e  s t o i  w  m i e j s c u  i 
mierzy się z kolejnymi stylami. 
Część prac to surrealizm i w tym 
klimacie chce wykonać cykl około 
20. obrazów. Niektóre już można 
obejrzeć w Rozkochowie. 

Basiński ma na swoim koncie 
wystawy zarówno indywidualne, 
jak i zbiorowe, od Paryża, przez 
K a z i m i e r z  D o l n y  ( I n s p i r o w a n i 
Szukalskim), do Krakowa, Kato-
wic i Łodzi. Wystawę w Rozkocho-
wie będzie można oglądać przez 
kolejne kilka weekendów (godz. 
10.00 – 18.00, wstęp bezpłatny). n

Z artystą rozmawiał 
Piotr Kulczyk

Wernisaż wystawy odbył się 3 sierpnia
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czytaj na str. 23

6 sierpnia
(środa)

. Śląskie Lato Muzycz-
ne w Głogówku. Laureaci 
konkursu „Young Ludwig”; 
wystąpią: Bartosz Olszewski 
(skrzypce),  Tareq Matar 
(skrzypce), Zuzanna Basiń-
ska (fortepian). W progra-
mie: Hanryk Wieniawski, 
Jean Sibelius, Karol Szyma-
nowski, Cesar Franck, Igor 
Strawiński. Centrum Kultu-
ry w Głogówku, godz. 17.00.

9 sierpnia
(sobota)

D o b r e  S e r ce  K r n ova 
 .  Charytatywna za-
b a w a  d l a  c a ł e j  r o d z i n y , 
mnóstwo atrakcji, występy, 
g r y ,  z a b a w y ,  k o n k u r s y 
oraz zbiórka na pomoc dla 
Jiříego Vasiliadisa (sprzęt 
rehibilitacyjny). Rynek w 
Krnovie, godz. 15.00–20.00.

Warsztaty z dawnej fo-
tografii w ramach Uni-
wersytetu Międzypoko-
leniowego Rzemiosła i 
Sztuki. Warsztaty popro-
wadzi fotograf Sławomir 
Mielnik współorganizator 
Opolskiego Festiwalu Foto-
grafi i. Uczestnik musi prze-
słać 2 swoje zdjęcia (pejzaż/
krajobraz lub portret) na 
a d r e s :  s l a w e k m i e l n i k @
gmail.com. Dla chętnych 
można zrobić naświetlenie 
na białej koszulce (włas-
nej). Dla zainteresowanych 
(formularz zgłoszeniowy): 
https://www.dladziedzi-
c t w a . o r g .  M a n f r e d u s  w 
Łączniku, godz. 10.00.

10 sierpnia
(niedziela)

Święto Latwergi w Gło-
gówku. Godz. 15.00 pokaz 
kulinarny szefa kuchni re-
stauracji Salve (Latwerga w 
kuchni tradycyjnej), godz. 
15.45 warsztaty kulinarne 
z  E w e l i n ą  M a t r e j e k  ( 1 3 . 
edycja Masterchef Polska; 
gruszka w kuchni fusion), 
godz. 17.15 warsztaty kuli-
narne i kreatywne dla dzie-
ci. W programie konkurs 
kulinarny, animacje dla 
dzieci, strefa smaku, zaba-
wa z DJ. Świetlica w Winia-
rach w Głogówku.

ZAPROSZENIE

W każdą środę sierpnia Muzeum Ziemi Prudnickiej zaprasza dzieci i 
młodzież na bezpłatne warsztaty. Zajęcia odbywają się w Centrum 
Tradycji Tkackich przy ul. Królowej Jadwigi  w Prudniku, zawsze o 
godzinie .. W programie:  sierpnia - EXTRATORBA: warsztaty 
tworzenia błyszczących naprasowanek,  sierpnia - POZDROWIENIA 
Z PRUDNIKA: pocztówkowe kolaże,  sierpnia - WAKACYJNA BIŻUTE-
RIA: biżuteria handmade z koralików,  sierpnia - ETNOTORBA: pro-
jektowanie toreb inspirowanych opolskim designem. Liczba miejsc 
jest ograniczona. O udziale decyduje kolejność zgłoszeń. Zapisy i 
szczegółowe informacje tel.:    .   n

Warsztatowe środy w Muzeum

POECI W NYSIE

W gościnnej Stasiewiczówce
26 lipca, nieopodal rekonstrukcji bitwy wojsk pruskich 

i francuskich o twierdzę w Nysie, odbyło się spotkanie 

poetów w Stasiewiczówce. Tak jest co roku.

Bożena TOKAR-MATKOWSKA

Z 
jednej strony bez ustanku 
słychać głośne wystrzały 
z karabinów i potężnych 
armat, można zobaczyć 

dużą ilość żołnierzy, konie, zabitych 
i rannych, którymi zajmują się sa-
nitariuszki. Z drugiej strony wojują 
słowem lokalni poeci oraz gwiazda 
wieczoru. 
 G o ś c i e m  s p e c j a l n y m  n a  t y m 
wydarzeniu była profesor uczelni 
badawczo-dydaktycznej w Katedrze 
Modelowania Komputerowego 
Wydziału Zarządzania i Transportu 
w Bielsku-Białej, a zarazem urocza 
poetka, artystka, animatorka kul-
tury, autorka dziewięciu tomików 
poezji i współautorka kilku antolo-
gii Lucyna Brzozowska. Pani Lucyna 
jest organizatorką spotkań poety-

ckich i pokazów łączących słowo, 
obraz i dźwięk. Wolny czas spędza w 
naturze z aparatem fotografi cznym 
i ukochanymi zwierzętami. Maluje 
mandale, uwielbia buddyzm. Od 
razu nawiązała sympatyczną relację 
z zaproszonymi gośćmi. Na tle do-
rodnej jabłoni, w ogrodzie pełnym 
kolorowych kwiatów, czytała swoje 
piękne wiersze okraszone przyrodą, 
odnosiła się do własnych haiku, 
tłumaczyła grafiki występujące w 
zbiorku –  autorstwa malarki Eli 
Kloc. Jej wiersze zawierały piękny, 
kolorowy świat, życie i śpiewy pta-
ków, wygląd dojrzałych owoców, 
zachowanie owadów, czyli można 
powiedzieć, że opiewała ogród – on 
to wszystko mieści w sobie. Swoją 
osobowość wyraziła prowadząca w 
przedstawionej twórczości, bo od 
razu można było zauważyć, że to 
jest poetka sympatyczna, spokojna, 
uczuciowa, z wrażliwością opartą 

na podstawie obserwacji, o wyso-
kiej kulturze osobistej. O poetach 
wyraża się przez duże „P” i małe „p” 
w sposób bardzo życzliwy. O kole-
żance, a może przyjaciółce mówi 
„mogłabyś być mym kochankiem”. 
 Muszę napisać, że publiczność 
obecna na spotkaniu była bardzo 
aktywna, reagowała, dopowiadała, 
dopytywała o szczegóły, czuła się 
wyjątkowo. Gdy przyszedł czas, by 
każdy z zebranych zaprezentował 
swoje utwory Lucyna Brzozowska 
cierpliwie słuchała wiecznie żywą 
poezję, przemyśliwała, zapamięty-
wała, uśmiechała się jako odbiorca 
sztuki. Nie oceniała, tylko starała 
się zrozumieć przesłanie autora. 
Jak zawsze na takich spotkaniach 
omawiano też bieżące wydarzenia 
literackie, ambitne projekty. Każdy z 
przybyłych poetów wniósł na ogród 
coś dobrego. Małgorzata Bobak 
Końcowa, mieszkanka Nysy, opo-
wiadała o IV Nyskiej Nocy Poetów 
i deklamowała swoje wiersze. Kry-
styna Wawrzkiewicz-Dąbrowska, 
również mieszka w Nysie,  rozdała 
zebranym folder ze zbiorem swoich 
wierszy o ławeczce Jerzego Koza-
rzewskiego w tle. Jerzy Stasiewicz 
- gospodarz wieczoru - przekazał 
pozdrowienia od nieobecnej Danieli 
Długosz-Pency i zaprezentował jej 
fraszki wydane w Biuletynie Infor-
macyjnym Gminy Nysa „TAK!” oraz 
deklamował śliczny wiersz dla żony 

i inne utwory. Gość z zagranicy, 
František Všetička - poeta z Czech, 
pokazał swoją nową książkę pt. 
„Polsco Literarni II”, w której opisu-
je współpracę literacką z poetami 
polskimi i słowackimi. Zauważyłam 
tam rozdział z Janem Szczurkiem, 
z Wojciechem Ossolińskim, ale też 
z Cyprianem Kamilem Norwidem. 
Všetička przeczytał wiersz poświę-
cony Edmundowi Borzemskiemu. 
Wiersze w ogrodzie czytali również: 
Teresa i Witold Hreczaniukowie z 
Gostomi, Ryszard Ścibor z Prudnika, 
Jan Szczurek z Łącznika, Edmund 
Borzemski z Korfantowa, Wojciech 
Ossoliński z Prudnika i ja. 
 Można tak pisać bez końca, bo 
do tego wszystkiego sąsiadka Sta-
siewiczów upiekła chleb z ziołami, 
który zrobił furorę i był dodatkiem 
do każdej serwowanej potrawy. Było 
wytwornie i smacznie u Violetty i 
Jerzego w Stasiewiczówce. Bogate 
i głębokie dyskusje z literatami 
otworzyły oceany nowych możliwo-
ści, są weną przynoszącą korzyści 
dla wszystkich obecnych poetów. 
Uczą i zapraszają do bycia artystą 
oraz pozwalają bawić się pięknem 
i sztuką. To, że mogliśmy robić coś, 
co pozwala się zrelaksować, bo słu-
chaliśmy wierszy spędzając czas z 
przyjaciółmi, w dzisiejszych czasach 
jest bezcenne. Był to stan odpręże-
nia, spokoju, braku zmartwień, a 
tego każdemu życzę w tak cudnym 
anturażu.   n

B
O

Ż
E

N
A

 T
O

K
A

R
-M

A
T

K
O

W
S

K
A

 (
2

)

Jerzy Stasiewicz i Lucyna Brzozowska

Tradycyjne, co roczne, spotkanie poetów w Nysie
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ZAKŁAD AKTYWNOŚCI ZAWODOWEJ W NYSIE 

Obrona Nysy przed Husytami
W Zakładzie Aktywności Zawodowej w Nysie powstał wyjątkowy obraz, który przedstawia 

dramatyczną obronę Nysy przed wojskami husyckimi w XV wieku

Grzegorz WEIGT

W Zakładzie Aktywności Zawodowej w Nysie powstało piękne dzieło
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Wizyta burmistrza Nysy Kordiana Kolbiarza podczas prac nad panoramą

Książka 
dokumentująca 
prace nad 
obrazem, ideę 
jego powstania 
oraz przybliżająca 
historię sprzed 
sześciuset lat.

T
en niezwykły historyczny 
fresk stworzony został w Za-
kładzie Aktywności Zawo-
dowej w Nysie (tam też jest 

eksponowany). Obraz przywołuje 
zapomniane karty historii Nysy. Te-
matem dzieła jest niezwykle drama-
tyczna obrona Nysy przed wojskami 
husyckimi w XV wieku.
 Bitwa o Nysę miała miejsce w 
czasie wojen husyckich, które prze-
taczały się przez Śląsk na początku 
XV wieku. Husyci nieśli śmierć i 
zniszczenie, na długi czas przyczy-
niając się do wyniszczenia tej części 
Europy i spowalniając jej wcześniej 
dynamiczny rozwój. W 1428 roku 
husyci – radykalny ruch religijny 
wywodzący się z Czech – przypuścili 
szturm na Nysę. Mimo przewagi 
liczebnej napastników, mieszkańcy 
miasta wraz z garnizonem bohater-
sko bronili murów miejskich. Obro-
na zakończyła się zwycięstwem, co 
miało ogromne znaczenie nie tylko 
strategiczne, ale i symboliczne – po-
kazało siłę wspólnoty i determinację 
w obronie swojej ziemi.
 Obraz stworzony przez uczest-
ników, podopiecznych ZAZ Nysa, 
jest formą artystycznego hołdu dla 
tamtych wydarzeń. Praca nad nim 
łączy elementy edukacji historycz-
nej, twórczej ekspresji i integracji 
społecznej – wartości, które są fun-

damentem działania zakładu. Ini-
cjatywą zainteresował się burmistrz 
Nysy Kordian Kolbiarz, który odwie-
dził ZAZ i z uznaniem przyglądał się 
postępom prac. O zainteresowaniu 
burmistrza Nysy świadczy też uzna-
jący ważność podjętego dzieła i zro-

PONIŻEJ:  obraz - panorama bitwy o Nysę, 18 marca 1428 roku. Projekt dzieła: Johan Kościukiewicz 

zumienia historii wstęp do książki 
dokumentującej wykonanie dzieła 
(okładka publikacji powyżej). Obok 
słowo wstępu zamieścił też dyrek-
tor ZAZ Nysa Aleksander Bugla: „Z 
potrzeby serca i pasji odkrywania 
przeszłości, narodził się obraz. Nie 
ilustracja, lecz opowieść malowana 
światłem i cieniem, ruchem, które-
go już nie ma i ciszą po okrzykach 
bitewnych.”

 Książka wyjaśnia też inspirację 
powstania obrazu - obok tych wspo-
mnianych już - pasji odkrywania 
i dokumentowania historii.  Wg 
zachowanych zdjęć (w książce są 
reprodukowane) na Placu Staro-
miejskim w Nysie stał przed wojną 
pomnik Rzeźnika (potem zaginął). 
Dlaczego rzeźnik? To pamiątka po 
obronie Nysy w XV wieku. To m.in. 
cech rzeźników stanął na wysokości 

zadania i obronił miasto wspierając 
rycerzy. Przy okazji - decyzją Rady 
Miejskiej w Nysie - pomnik znowu 
ma stanąć na swoim miejscu. Obraz 
przedstawia bitwę, jej poszczególne 
sceny oddają przebieg zmagań. W 
książce mamy opis wyjaśniający w 
40 punktach jakie figury widzimy 
(to nie są przypadkowe osoby, ale 
konkretne historyczne postaci), 
jakie wydarzenia. Książka przybli-
ża też sylwetki najważniejszych z 
bohaterów zmagań. Ponad sceną 
bitwy widoczna jest panorama śred-
niowiecznej Nysy powstała wg drze-
worutu zamieszczonego w „Kronice 
Świata” Hartmanna Schedela, wyda-
nej w 1493 roku w Norymberdze. Jak 
czytamy w książce: „Z pewnością za-
chwyci P.T. oglądających obraz mia-
sta z 1493 r., trochę scen bitewnych, 
biskupia i książęca przeszłość Nysy, 
rozmach budynków, wspaniałość 
budowli. Za 3 lata będziemy wspo-
minać - po sześciuset latach  - tamte 
wydarzenia. To nasz hołd, podzię-
kowanie, ale i wezwanie: czyńcie 
tylko dobro! Jak piękni musieli być 
ówcześni obywatele biskupiej, ksią-
żęcej Nysy!”
 Pierwszy szkic panoramy po-
wstał 12 listopada 2024 roku. Dzieło 
zostało zakończone 23 maja 2025 
roku. Kalendarium kolejnych prac z 
bogatym materiałem ilustracyjnym 
przedstawia powyższa książka. Sa-
mo postawienie tak dużej konstruk-
cji to już było zadanie, co dopiero 

namalowanie. Bo rzecz ma impo-
nujące rozmiary. Obraz ma dwa 
metry wysokości i dziesięć metrów 
długości. To się ogląda! Powyższa 
publikacja zawiera też listę osób 
„odpowiedzialnych” za powstanie 
panoramy:
-  J o h a n  K o ś c i u k i e w i c z  ( g ł ó w n y 
projektant i entuzjasta dzieła), Ho-
norowy Konsul Republiki Czeskiej w 
Opolu dr Artur Żurakowski, dyrek-
tor Muzeum w Nysie Edward Hałaj-
ko (z podziękowaniem za wszelką 
pomoc i ogromną życzliwość), Bar-
bara Tkaczuk i Magdalena Dudek z 
Biblioteki Miejskiej (które odkryły 
nam świat husytów), Krystian Tyrała 
z księgarni w Prudniku (którego 
k s i ą ż k a  p o m o g ł a  w  t w o r z e n i u 
postaci), Jerzy Siarka (swoim zaan-
gażowaniem, pomocą konkretną, 
obiadami, zakupami, transportem), 
panowie Arek i Wacław z Zakładu 
Aktywności Zawodowej, pracowni-
cy i wychowankowie Zakładu przy 
ul. Grodkowskiej (za atmosferę, litry 
kawy, słodyczy, za wszelką pomoc, 
za autentyczne podanie ręki), To-
masz Czeczil (za zdjęcie całości obra-
zu). Choć w samym tekście książki 
można też znaleźć słowa wdzięcz-
ności wobec innych osób, np. Edyty 
Bednarskiej-Kolbiarz z Nyskiego 
Domu Kultury, Rafała Zagórskiego 
z prudnickiej drukarni, informatyka 
Michała Hoinki, Moniki Stawińskiej 
z ZAZ, oczywiście dyrektora ZAZ 
Aleksandra Bugli.   n
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11 sierpnia
(poniedziałek)

Wakacyjny Piknik Poli-
cyjny w Białej. W progra-
mie m.in.: miasteczko ru-
chu drogowego, radiowóz, 
quad i motocykl policyjny, 
stoisko profilaktyczne i 
koło fortuny, pokaz poli-
cyjnych psów służbowych, 
d a r m o w e  d m u c h a ń c e , 
wata cukrowa i popcorn 
dla najmłodszych. Rynek 
w Białej, godz. 10.00-13.00.

11-12 sierpnia
(dwa dni)

Warsztaty musicalowe 
w Głogówku. Prowadze-
nie Laura Petzuch. Zajęcia 
d l a  d z i e c i  i  m ł o d z i e ż y : 
techniki wokalne, ekspre-
sja sceniczna, choreografi e 
musicalowe, mini pokaz 
dla publiczności.  Godz. 
10.00-12.30. Koszt 150 zł. Za-
pisy tel.: 77 406 19 40.

14 sierpnia
(czwartek)

Promocja książki dra 
M a r k a  M i s z t a l a  p t . 
„Historia zamku, wsi i 
miasta Korfantów od 
pradziejów do współ-
czesności”  (do 2025 ro-
ku), która odbędzie się w 
sali widowiskowej Domu 
K u l t u r y  w  K o r f a n t o w i e 
(Rynek 10).  Godz. 17.00. 
Ilość miejsc ograniczona, 
rezerwacja: korfantow@
korfantow.pl, wiadomość 
na FB, tel. 77 4343820.

15 sierpnia
(piątek)

ŚWIĘTO WOJSKA 
POLSKIEGO

W ROCZNICĘ BITWY 
WARSZAWSKIEJ ()

 WNIEBOWZIĘCIE 
           NAJŚWIĘTSZEJ 

                    MARYI PANNY

15-16 sierpnia
(dwa dni)

Most Kultury Festiwal 
w Głuchołazach .  Dwa 
dni przepełnione muzyką 
reggae: Majestic, Lisu, Cała 
Góra Barwników, Treesha 
& K - J a h  S o u n d  ( p i ą t e k ) ; 
Rogal Salut, Shashamane, 
Darek Malejonek, Tabu 
(sobota). Muszla Leśna w 
Parku Zdrojowym w Głu-
chołazach. Wstęp na festi-
wal darmowy.  n
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Uczestnicy pikniku mieli do wyboru 
wiele aktywności

Wakacyjny Piknik Pro� laktyczny
KORFANTÓW

24 lipca w Korfantowie 

odbył się IV Wakacyjny 

Piknik Profilaktyczny „Mam 

Wybór”

P
iknik miał miejsce na terenie 
stadionu miejskiego w Kor-
fantowie. Organizatorem 
w y d a r z e n i a  b y ł  M i e j s k o -

-Gminny Ośrodek Kultury, Sportu i 
Rekreacji w Korfantowie, zadanie 
współfi nansowane było ze środków 
Gminnego Programu Profilaktyki 
i Rozwiązywania Problemów Alko-
holowych oraz Przeciwdziałania 
Narkomani Gminy Korfantów Urząd 
Miejski w Korfantowie.
 Piknik to oczywiście okazja do 
edukacji i profilaktyki, ale w waka-
cyjnym czasie połączona z zabawą. 
Na dzieci wraz z opiekunami na 
boisku w Korfantowie czekało wiele 
atrakcji: warsztaty wyrobu lataw-
ców nadziei,  warsztaty wyrobu 
bransoletek przyjaźni, strefa zabaw 
i malowanek motywacji, spotkanie 
m o t y w a c y j n e ,  s t o i s k a  O ś r o d k a 
Pomocy Społecznej w Korfantowie 
i Powiatowego Centrum Pomocy 
Rodzinie w Nysie, warsztaty die-
tetyczne, popcorn, owoce, bańki 
mydlane, urządzenia dmuchane, 
żywa maskotka. A wszystkie atrakcje 
bezpłatne.
 Spotkanie zorganizowane zosta-
ło w ramach działań prowadzonych 
przez Miejski Dom Kultury w Kor-
fantowie, przy wsparciu burmistrza. 
Prócz zabawy na dmuchańcach, 
dostosowanych do wieku każdego 
z dzieci, uczestnicy brali udział w 
ciekawych warsztatach. Jako, że to 
obok zabawy czas edukacji, odbyły 
się warsztaty emocji, które prze-
prowadzała psycholog na co dzień 

pracująca z dziećmi i młodzieżą. 
Warsztaty te miały na celu uka-
zanie dzieciom, jak ważne w ich 
życiu są emocje ale również, jak 
sobie z nimi poradzić w różnych 
sytuacjach. Dzieci wzięły udział 
także w warsztatach dietetycz-
nych, poprzez które zobaczyły, 
jak można zdrowo i smacznie jeść. 
Warsztaty o zdrowym odżywianiu 
przeprowadziła dietetyk z Banku 
Żywności w Opolu. Była dobra za-
bawa, trochę wiedzy i wyjątkowo 
przychylna pogoda. (g)   n

eprasa.pl d93874329d
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Wytęż umysł
 Sudoku - rozwiązanie tej łamigłówki matematycznej rodem z Japonii 
polega na wypełnieniu diagramu o wielkości 9x9 kratek, podzielonego na 
9 części w taki sposób, aby w każdym wierszu, każdej kolumnie i każdym z 9 
elementów znalazły się – bez powtórzenia – wszystkie cyfry od 1 do 9. Rozwią-
zywanie sudoku nie wymaga bycia orłem z matematyki, wystarczy odrobina 
cierpliwości i umiejętności logicznego myślenia, aby po kolei zapełniać krat-
ki cyframi. Zabawa ta ma jedno prawidłowe rozwiązanie!   n

ROZRYWKI UMYSŁOWE

W krzyżówce panoramicznej litery z ponumerowanych pól utworzą ostateczne rozwiązanie – przysłowie.

ŁAMBINOWICE

Czas, przestrzeń i człowiek
Centralne Muzeum Jeńców Wojennych w Łambinowicach 

zaskakuje pomysłami, a jego pracownicy nie boją 

się ciężkiej, rzetelnej pracy. 18 lipca uczestniczyłam 

w ciekawym wydarzeniu, dotyczącym badań 

archeologicznych 

Bożena TOKAR-MATKOWSKA

S
potkanie przygotowali: prof. 
Michał Pawleta i dr Kamil 
Karski. Organizatorami wy-
darzenia byli: Stowarzysze-

nie Przyjaciół Centralnego Muzeum 
Jeńców Wojennych i Centralne Mu-
zeum Jeńców Wojennych, patronat 
honorowy objął wójt gminy Łambi-
nowice Tomasz Karpiński. Głównym 
prelegentem był dr Dawid Kobiałka. 
 Dowiedziałam się, że badania 
archeologiczne trwają tam już od 
dawna i ich celem jest rekonstruk-
cja przestrzeni obozowych oraz 
odnalezienie pochówku polskich 
jeńców wojennych. Pokazano film 
i przedstawiono wstępne wyniki z 
aktualnych archeologicznych wy-
kopów. Team składający się z około 
20 osób (archeolodzy, historycy, 
fotograf) w niezwykłej dyscyplinie 
odkrył ostatnio dwie nieoznaczone 
kwatery grobów. W 2024 r. odna-
leziono kwaterę około 60 jeńców 
włoskich. Sporządzono dokumenta-
cję, raporty i przekazano informacje 
Włochom. W obecnym roku odna-
leziono 18 pochówków (są to 2 rzędy 

po 9 grobów), honorową kwaterę 
lotników niemieckich. Opowiadano 
zebranym, że zmarli pochowani w 
kwaterze drugiej, w trumnach leżą 
bez porządku anatomicznego, co 
daje przypuszczenie, że osoby zginę-
ły w wyniku katastrofy (np. wypadku 
lotniczego). Szczątki zbadano w spo-
sób naukowy. 
 Archeolodzy twierdzą, że szcząt-
ki ludzkie są jak książka, którą 
można czytać i szczegółowo analizo-
wać. Rzeczy osobiste, obrączki, nie-
śmiertelniki, sygnety, temperówki, 
nadpalone naszywki mundurów, 
ordery, to wszystko razem powodu-
je ogromne emocje u naukowców, 
badaczy. W takich badaniach etno-
graficznych - ekshumacjach zwraca 
się uwagę na trzy filary archeologii. 
Są to: czas, przestrzeń i człowiek. 
Na całej grupie poszukiwaczy ciąży 
ogromna odpowiedzialność spo-
łeczna za miejsce, na którym trwają 
takie prace. Trzeba być otwartym, 
nie obojętnym. Pewnie część znale-
zionych szczątków zmarłych wróci 
do ziemi ojczystej (około 30 Wło-
chów ma wrócić do Italii, rodziny 
żyją i są zainteresowane,  identyfika-
cja po tylu latach jest wyjątkowa), a 
pozostałych należy upamiętnić. 

 Ciekawe jest to, że do tej pory nie 
odnaleziono pochówku polskich 
jeńców. Stwierdzono jednoznacz-
nie, że one są, jest ich dużo i w inte-
resie narodowym jest znalezienie 
tych miejsc spoczynku. Archeolodzy 
przyrzekli zebranym, że będą przy-
jeżdżać, wraz z wolontariuszami 
i ciężko pracować, tak długo aż je 
odnajdą. Badania, o których piszę są 
prowadzone w ramach interdyscy-
plinarnego projektu „Lansdorf/Łam-

binowice. Archeologia pamięci”, 
realizowanego dzięki wsparciu Mi-
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Dr Dawid Kobiałka prezentuje wyniki badań archeologicznych prowadzonych na terenie obozu w Łambinowicach

nisterstwa Kultury i Dzie-
dzictwa Narodowego. 
Widzimy, że prace pro-
wadzone przez Central-
ne Muzeum Jeńców Wo-
jennych mają wymiar 
nie tylko lokalny, ale też 
krajowy i międzynarodo-
wy. Nawet po 80 latach, 
z powodu zawieruch i 
wojen, można odnaleźć 
kogoś bliskiego i godnie 
go pochować u siebie, w 
swojej ziemi ojczystej.   n Prof. Michał Pawleta

eprasa.pl d93874329d
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wielkim finale rozgry
wanej w Zamościu im
prezy drużyna z ziemi 
prudnickiej zmierzyła 

się UKS Staszkówka-Jelna. W regu
laminowym czasie gry padł remis 
1:1. Bramkę dla naszego zespołu 
strzeliła obchodząca urodziny Maja 
Trentkiewicz. 
- Do wyłonienia mistrza Polski obec
nego sezonu potrzebne zatem były 
rzuty karne, które  znakomicie wy
konały Rolniczki, pokonując swoje 
przeciwniczki 4:2. Bardzo dobrze 
w bramce zaprezentowała się Julia 
Gogala, broniąc dwie jedenastki – 
wspominają działacze Rolnika. 

Decydujące trafienie zadała wspo
mniana Maja Trentkiewicz i tym 
samym Rolniczki pomściły swoje 
młodsze koleżki z klubu, które w 
meczu o złoty medal turnieju Mała 
Piłkarska Kadra Czeka (w Reńskiej 
Wsi) uległy rówieśniczkom z UKS 
Staszkówka-Jelna 2:3, tracąc gola na 

arek Merklinger, zgod
nie z wcześniejszymi 
zapowiedziami, został 
n o w y m  t r e n e r e m 

czwartoligowej Fortuny Głogówek. 
Zastąpił on Marka Henzela, który 
zrezygnował z funkcji z powodów 
osobistych. 

 M a r e k  M e r k l i n g e r  p r a c o w a ł 
m.in. w LZS Walce. 
- Wierzymy, że jego zaangażowanie 
i profesjonalne podejście przyniosą 
pozytywne rezultaty oraz pozwolą 
na dalszy rozwój naszej drużyny – 
wyrażają nadzieję członkowie zarzą
du Fortuny. (ws) n

arząd MKS Pogoń Prudnik 
odkrył kolejne karty przed 
zbliżającym się wielkimi 
krokami sezonem 2025/26 

w klasie okręgowej. Po Dejwidzie Ja
ckowskiem (ostatnio LZS Domaszko
wice), Jakubie Mandali (LZS Walce) i 
Grzegorzu Pietruszce (LZS Domasz
kowice), do ekipy biało-niebieskich 
dołączyło trzech następnych za
wodników. To Mateusz Woźny (23 

l., skrzydłowy/napastnik, Porawie 
Większyce), Patryk Kunka (20 l., 
napastnik, Polonia Biała) i Szymon 
Reiwer (20 l., pomocnik, Racławia 
Racławice Śl.). 

 Inaugurację rozgrywek zaplano
wano na 9 sierpnia. Na początek Po
goń podejmie przy Włoskiej Polonię 
Prószków i KS Twardawa. Terminarz 
opublikujemy wkrótce. (ws) n

piętnaście sekund przed końcem 
zawodów. 

 Najlepszą zawodniczką w zespo
le Rolnika została Zofia Machulak, 

natomiast MVP turnieju wybrano 
Paulinę Cichoń

KLASYFIKACJA KOŃCOWA: 1. LUKS 
Rolnik Biedrzychowice-Głogówek, 

2. UKS Staszkówka-Jelna, 3. Ceramik 
Łubiana, 4. Astoria Szczerców, 5. Stal 
Łańcut, 6. Lampart Trzcianka, 7. Isk
ra Krzemień, 8. UKS Wólka Panień
ska, 9. Czarni Połaniec, 10. Barycz 

Sułów, 11. Opolanin Opole Lubelskie, 
12. SMS Kurzętnik. 
 Kto wie, być może po boiskach w 
Zamościu biegały następczynie Ewy 
Pajor czy Natalii Padilli-Bidas… (ws) n

Jak nie teraz, to kiedy?
PIŁKA NOŻNA

Aby osiągać przyzwoite wyniki zespołu seniorów w lidze, w której się występuje, należy pamiętać, że 

działania, w tym szkoleniowe w klubie, podporządkowane muszą być pierwszemu zespołowi seniorów. 

Przed  sezonem 2025/2026 działacze Pogoni obrali dobry kierunek dochodzenia do celu, jakim jest 

wysoka lokata w tabeli, nie wyłączając powrotu do 4. ligi.
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wielkim finale rozgry
wanej w Zamościu im
prezy drużyna z ziemi 
prudnickiej zmierzyła 

się UKS Staszkówka-Jelna. W regu
laminowym czasie gry padł remis 
1:1. Bramkę dla naszego zespołu 
strzeliła obchodząca urodziny Maja 
Trentkiewicz. 
- Do wyłonienia mistrza Polski obec
nego sezonu potrzebne zatem były 
rzuty karne, które  znakomicie wy
konały Rolniczki, pokonując swoje 
przeciwniczki 4:2. Bardzo dobrze 
w bramce zaprezentowała się Julia 
Gogala, broniąc dwie jedenastki – 
wspominają działacze Rolnika. 

Decydujące trafienie zadała wspo
mniana Maja Trentkiewicz i tym 
samym Rolniczki pomściły swoje 
młodsze koleżki z klubu, które w 
meczu o złoty medal turnieju Mała 
Piłkarska Kadra Czeka (w Reńskiej 
Wsi) uległy rówieśniczkom z UKS 
Staszkówka-Jelna 2:3, tracąc gola na 

arek Merklinger, zgod
nie z wcześniejszymi 
zapowiedziami, został 
n o w y m  t r e n e r e m 

czwartoligowej Fortuny Głogówek. 
Zastąpił on Marka Henzela, który 
zrezygnował z funkcji z powodów 
osobistych. 

 M a r e k  M e r k l i n g e r  p r a c o w a ł 
m.in. w LZS Walce. 
- Wierzymy, że jego zaangażowanie 
i profesjonalne podejście przyniosą 
pozytywne rezultaty oraz pozwolą 
na dalszy rozwój naszej drużyny – 
wyrażają nadzieję członkowie zarzą
du Fortuny. (ws) n

arząd MKS Pogoń Prudnik 
odkrył kolejne karty przed 
zbliżającym się wielkimi 
krokami sezonem 2025/26 

w klasie okręgowej. Po Dejwidzie Ja
ckowskiem (ostatnio LZS Domaszko
wice), Jakubie Mandali (LZS Walce) i 
Grzegorzu Pietruszce (LZS Domasz
kowice), do ekipy biało-niebieskich 
dołączyło trzech następnych za
wodników. To Mateusz Woźny (23 

l., skrzydłowy/napastnik, Porawie 
Większyce), Patryk Kunka (20 l., 
napastnik, Polonia Biała) i Szymon 
Reiwer (20 l., pomocnik, Racławia 
Racławice Śl.). 

 Inaugurację rozgrywek zaplano
wano na 9 sierpnia. Na początek Po
goń podejmie przy Włoskiej Polonię 
Prószków i KS Twardawa. Terminarz 
opublikujemy wkrótce. (ws) n

piętnaście sekund przed końcem 
zawodów. 

 Najlepszą zawodniczką w zespo
le Rolnika została Zofia Machulak, 

natomiast MVP turnieju wybrano 
Paulinę Cichoń

KLASYFIKACJA KOŃCOWA: 1. LUKS 
Rolnik Biedrzychowice-Głogówek, 

2. UKS Staszkówka-Jelna, 3. Ceramik 
Łubiana, 4. Astoria Szczerców, 5. Stal 
Łańcut, 6. Lampart Trzcianka, 7. Isk
ra Krzemień, 8. UKS Wólka Panień
ska, 9. Czarni Połaniec, 10. Barycz 

Sułów, 11. Opolanin Opole Lubelskie, 
12. SMS Kurzętnik. 
 Kto wie, być może po boiskach w 
Zamościu biegały następczynie Ewy 
Pajor czy Natalii Padilli-Bidas… (ws) n

P
iętnastego lipca piłkarze Pogoni 
rozpoczęli przygotowania do 
nowych rozgrywek w klasie 
okręgowej. Przed okresem przy-

gotowawczym klubowi działacze czynili 
wiele starań, aby wzmocnić kadrę senio-

rów nie tylko zapewniającą utrzymanie 
na tym poziomie rozgrywek, ale również 
z myślą o włączenie się do walki o awans 
do 4, ligi. Pogoń została znacznie wzmoc-

niona, rozgrywki będą przyciągały kibi-
ców na nowym, pięknie rozbudowany 
i unowocześniony stadion, dodatkowo 
zbliża się okrągła 80. rocznica klubu. 

Okres przygotowawczy do roz-

grywek przebiegał  pod kierunkiem 
nowego trenera - Marka Gandzia-

rowskiego z Głuchołaz, który zastąpił 
Grzegorza Pawłowskiego. Prudnicza-

nie niezwykle ambitnie i z ogromnym 
zaangażowaniem walczyli do ostatniej 
kolejki o możliwość gry w barażach. Po-

konali w ostatniej kolejce spotkań LZS 
Racławiczki oraz w barażach Silesiusa 
Kotórz Mały i teraz stawiają przed sobą 
ambitniejsze cele - wysokie miejsce w 
tabeli, nie wykluczając awansu. Mają 
w tym zespołowi pomóc powracający i 
pozyskani piłkarze:
Grzegorz PIETrUsZKA - 25 lat związa-

ny z Pogonią, w tym 19 lat występów w 
I zespole seniorów (420 rozegranych 
mistrzowskich spotkań). 
- Zawsze marzyłem o zakończeniu pił-

karskiej kariery w mojej Pogoni, której 
oddałem 25 lat swojego życia - powie-

dział zasłużony dla klubu zawodnik, 
zmieniając wcześniej barwy klubowe. 
JAKUb MANdAlA - debiutował w 
zespole seniorów Pogoni w sezonie 
2020/2021. Rozegrał 62 spotkania, w 
tym 15 w 4. lidze. Występował ostatnio 
w 4-ligowym zespole z Domaszkowic 
i Walec.
sZyMON rEIWEr - debiutował w ze-

spole seniorów Pogoni w sezonie 2020/ 
2021. Rozegrał  60 spotkań, w tym jedną 
rundę w 4. lidze, W ostatnim sezonie 
występował w zespole Racławic.
dAWId JAcKOWsKI - występował z 
dużym powodzeniem w 4-ligowym LZS 
Domaszkowice.
MATEUsZ WOźny - występował w 
4-ligowych zespołach z Większyc i 
Głogówka.
daMian leśniowski - występował 
dwukrotnie w Pogoni w 4. lidze i zali-

czył 43 występy.
Patryk kunka - ostatni sezon spędził 
w Polonii Biała zdobywając w klasie A 
16 bramek.

Sześciu  pozyskanych piłkarzy, z 4-li-

gowym stażem,  to solidne wzmocnie-

nie dla naszego zespołu. Kadrę Pogoni 
tworzyć będą również inni młodzi, ale 
już o sporym doświadczeniu piłkarze, 
którzy występowali w zespole seniorów 
w rozgrywkach klasy okręgowej i 4. ligi. 

Andryi Serdiukov i Dial Augustin- 
najskuteczniejsi  w akcjach ofensyw-

nych. Karol  Wanżewicz-  34 mecze 
w 4. lidze, 35 w klasie okręgowej - w 
zespole Pogoni i jeden sezon w  4. lidze 
w Polonii Głubczyce, Justin Marzonka 
- rozegrał w naszym klubie 54 mecze 
w zespole seniorów w 4. lidze i klasie 
okręgowej. Kamil Mykita - rozegrał 59 
meczów, w tym 22 w 4. lidze. Powrócił 
do zespołu po kontuzji. Jakub Sadlej - 
ostatnio występował w 4. lidze w zespo-

le Głogówka i  Domaszkowic. Kacper Je-

leń - w  4. lidze - 13 i klasie okręgowej - 20 
występów w Pogoni. Michał Szkolnicki- 
pozyskany do Pogoni w ubiegłym sezo-

nie.  Kadrę zespołu seniorów uzupełnią 
utalentowani bramkarze - Patryk Stad-

nik i Piotr Sulikowski oraz wyróżniający 
się młodzi piłkarze z bezpośredniego 
zaplecza seniorów. Z Pogoni odeszli: 
Deneshe, Mazurek, Pawłowski, Pyka, 
Barczuk i Hakman, który zmienił barwy 
klubowe i przeszedł do LZS Walce.

Powiało optymizmem
Po tak solidnych wzmocnieniach 

kadry zespołu nic dziwnego, że z obozu 
Pogoni, przed rozpoczęciem sezonu 
2025/2026 płynie budujący przekaz i 
nadzieja na dobre wyniki.

- Piłkarze rozpoczynają cykl pracy, 
którego celem jest optymalne przygo-

towanie fizyczne i taktyczne zespołu 
do startu rozgrywek ligowych. Zapla-

nowany cykl treningowy oparty jest 
na wysokiej intensywności i jakości, co 
ma przygotować zespół do solidnego 
wejścia w sezon  - z takim przekazem 
przystąpiono do treningów w letnim 
okresie przygotowawczym.

Kilkunastu piłkarzy w Pogoni ze 
stażem w rozgrywkach 4. ligi opolskiej 
rozbudza nadzieję wśród kibiców na 
dobre wyniki naszego zespołu. Do roz-

grywek o mistrzowskie punkty należy 
jednak przystąpić z umiarkowanym 
optymizmem. Letni okres przygoto-

wawczy trwał zaledwie około trzech 
tygodni. Nie wszyscy piłkarze uczestni-

czyli z różnych względów, nawet w tak 
krótkim okresie w przygotowaniach 
i meczach kontrolnych. Drużyna 
zostanie znacznie przebudowana i 

trudno oczekiwać szybkich korzystnych 
zmian w grze defensywnej i ofen-

sywnej prezentowanej w minionych 
rozgrywkach. Doświadczony trener 
Marek Gandziarowski  w rozegranych 
w okresie przygotowawczym meczach 
kontrolnych próbował  dostosowywać 
przygotowywaną taktykę do indywi-

dualnego wyszkolenia piłkarzy i możli-
wości realizowania przez nich założeń 
taktycznych. W pierwszym sparingu 
Pogoń doznał porażki w Twardawie  
z miejscowym KS-em 0:3. W drugim 
meczu kontrolnym szczęśliwie wygrała 
z LZS Bodzanów ( awans do klasy A) 2:1, 
po bramkach Serdiukova i Augustina. 
Zdecydowanie najlepiej spisał się nasz 
zespól w meczu z LZS Lisięcice (klasa A) 
i po dobrej grze odniósł zwycięstwo 3:0 
(bramki: Mandala - 2, Kunka). Po roze-

granych meczach kontrolnych trudno 
ocenić formę naszego zespołu i tylko 
szkoda, że rozgrywano sparingi z zespo-

łami niższych klas, które nie były zbyt 
wymagającym rywalem. Postęp w grze 
naszego zespołu jest jednak widoczny. 
Ostatnim sprawdzianem przed inaugu-

racją rozgrywek był pucharowy mecz z 
Victorią Żyrowa (klasa okręgowa).

sezon nadziei  
czy kolejnych rozczarowań?

Aby osiągnąć przyzwoite wyniki 
zespołu seniorów w lidze, w której się 
występuje, z myślą o awansie należy 
pamiętać, że działania, w tym szkole-

niowe w klubie, podporządkowane 
muszą być pierwszemu zespołowi 
seniorów. Przed nowym sezonem da-

jącym nadzieję na korzystne zmiany 
zespół seniorów tworzą w zdecydo-

wanej większości młodzi, ale już z 
dużym  doświadczeniem piłkarze wy-

stępujący od kilku lat w rozgrywkach 
na poziomie klasy okręgowej i 4. ligi 
opolskiej. W kadrze zespołu seniorów 
jest wielu wychowanków, którzy chcą 
kontynuować dalszą piłkarską karierę 
w Prudniku. Bardzo cenną inicjatywą 
działaczy jest rozsądne tworzenie i 
prowadzenie szkolenia bezpośred-

niego zaplecza dla seniorów. Do 
rozgrywek w minionym sezonie 
przystąpił zespół juniorów starszych 
(do 19 lat). Powstały zespół  juniorów 
awansował do 1. ligi wojewódzkiej! 
Obecnie planuje się w klubie powoła-

nie zespołu rezerwowego seniorów 
wspólnie z LZS Chrzelice z możliwoś-

cią rozgrywania spotkań również w 
Chrzelicach.

Odbył staż między 
innymi w Rakowie 

PIŁKA NOŻNA

Pogoń Prudnik zaprezentowała, już o�cjalnie, 
sylwetkę nowego trenera

Marek Gandziarowski wcześniej 
pracował w klubach z powiatu 
nyskiego

Marek Gandziarowski to szko-
leniowiec z dużym doświadcze-
niem trenerskim, który prowadził 
zespoły na różnych szczeblach 
rozgrywkowych, w tym 4-ligowy 
GKS Głuchołazy oraz drużyny 
młodzieżowe Polonii Nysa. Praco-
wał również w strukturach Opol-
skiego Związku Piłki Nożnej jako 
trener kadry wojewódzkiej U-16. 
Swój warsztat rozwijał podczas 
staży w uznanych klubach – czy-
tamy na stronie Pogoni. (z, ws)

Gandziarowski zastąpił Grzego-
rza Pawłowskiego. 

DOŚWIADCZENIE TRENERSKIE 

STyCZEń – gRuDZIEń 2016
LZS Gierałcice (klasa A)
pierwszy trener

lIpIEC 2016 – CZERWIEC 2019
Hattrick Głuchołazy (opolska liga 
trampkarza)
pierwszy trener

KWIECIEń – SIERpIEń 2019
OZPN (kadra województwa U-16)
drugi trener

lIpIEC 2019 – CZERWIEC 2020
Hattrick Głuchołazy (1. liga woje-
wódzka trampkarzy)
pierwszy trener

lIpIEC – pAźDZIERNIK 2020
GKS Głuchołazy (4. liga)
pierwszy trener
SierPień 2020
OZPN (kadra województwa U-16)
drugi trener

mARZEC 2021 – CZERWIEC 2023
Polonia Nysa (opolska liga junio-
rów, A1)
pierwszy trener

STyCZEń 2022 
– pAźDZIERNIK 2023
Polonia Nysa (piłka młodzieżowa)
t r e n e r  k o o r d y n a t o r  p i ł k i 
11-osobowej

mAJ – CZERWIEC 2023
P o l o n i a  N y s a  ( o p o l s k a  l i g a 
trampkarzy)
pierwszy trener

lIpIEC 2023 – CZERWIEC 2024
Polonia Nysa (opolska liga junio-
rów mł.)
pierwszy trener

lIpIEC 2025 - NADAl
Pogoń Prudnik (klasa okręgowa)
pierwszy trener

STAŻE
raków Częstochowa
Zagłębie Lubin
Cracovia Kraków
MKS Žilina (Słowacja)

Teraz należy uniknąć podejmowa-

nych wcześniej decyzji o zmianach tre-

nerów po krótkim szkoleniu piłkarzy, 
co miało również wpływ na słabe wy-

niki zespołu seniorów. W latach 2023- 
2025 siedem razy zmieniano trenerów 
zespołu seniorów  Łukasz Kabaszyn, Łu-

kasz Wicher (15 kolejek spotkań), Mar-

cin Wicher (15), Mariusz Półchłopek (4 i 
15), Dawid Jędrychowski (21), Grzegorz 
Pawłowski (9), Marek Gandziarowski 
(nowo zatrudniony).

 
regulamin rozgrywek klasy  
okręgowej - awans i spadek

Z klasy okręgowej do 4 .ligi opol-

skiej awansują mistrzowie obu grup 

oraz jeden z wicemistrzów, który w 
wyniku rywalizacji sportowej zosta-

nie zwycięzcą meczów barażowych 
(mecz i rewanż). Z klasy okręgowej 
spadają drużyny zajmujące na za-

kończenie rozgrywek miejsca 15 i 16 
oraz jedna drużyna z 14 miejsca, któ-

ra w wyniku meczów barażowych 
przegra rywalizację z inną drużyną, 
która w swojej grupie zajęła 14 miej-

sce. Istotną zmianą w regulaminie 
jest informacja o dokonywanych 
zmianach piłkarzy-drużyny klasy 
okręgowej mają prawo do wymiany 
sześciu zawodników w meczu mi-

strzowskim przez cały okres gry. n

Mieczysław Matczak

eprasa.pl d93874329d
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1. KOLEJKA - 9/10 SIERPNIA

Odra II Opole - LZS Walce

Fortuna Głogówek pauzuje 

2. KOLEJKA - 12 SIERPNIA

LZS Walce - LZS Domaszkowice
Fortuna Głogówek pauzuje

3. KOLEJKA - 15 SIERPNIA

Śląsk Łubniany - LZS Walce
OKS Olesno - Fortuna Głogówek

4. KOLEJKA - 23/24 SIERPNIA

LZS Walce - Polonia Karłowice
Fortuna Głogówek - Porawie Większyce

5. KOLEJKA - 30/31 SIERPNIA

Start Namysłów - LZS Walce
Małapanew Ozimek - Fortuna Głogówek

6. KOLEJKA - 6/7 WRZEŚNIA
LZS Walce pauzuje

Fortuna Głogówek - Ruch Zdzieszowice

7. KOLEJKA - 13/14 WRZEŚNIA
Porawie Większyce - LZS Walce

Odra II Opole - Fortuna Głogówek

8. KOLEJKA - 20/21 WRZEŚNIA
LZS Walce - Ruch Zdzieszowice

Fortuna Głogówek - Piast Strzelce Op.

9. KOLEJKA - 27/28 WRZEŚNIA
Piast Strzelce Op. - LZS Walce

LZS Domaszkowice - Fortuna Głogówek

10. KOLEJKA - 4/5 PAŹDZIERNIKA
Fortuna Głogówek - LZS Walce

1. KOLEJKA - 9/10 SIERPNIA
Pogoń Prudnik - Polonia Prószków

KS Twardawa - Orzeł Branice

2. KOLEJKA - 13 SIERPNIA

Pogoń Prudnik - KS Twardawa

3. KOLEJKA - 16/17 SIERPNIA
LKS Ujazd - Pogoń Prudnik

KS Twardawa - Polonia Prószków

4. KOLEJKA - 23/24 SIERPNIA

KS Twardawa - LKS Ujazd
Pogoń Prudnik - Unia Krapkowice

5. KOLEJKA - 30/31 SIERPNIA
Czarni Otmuchów - Pogoń Prudnik

Unia Krapkowice - KS Twardawa

6. KOLEJKA - 6/7 WRZEŚNIA
KS Twardawa - Czarni Otmuchów

Pogoń Prudnik - Polonia Głubczyce

7. KOLEJKA - 13/14 WRZEŚNIA
LZS Raszowa - Pogoń Prudnik

Polonia Głubczyce - KS Twardawa

8. KOLEJKA - 20/21  WRZEŚNIA
KS Twardawa - LZS Raszowa

Pogoń Prudnik - LKS Goświnowice

9. KOLEJKA - 27/28  WRZEŚNIA
GKS Głuchołazy - Pogoń Prudnik
LKS Goświnowice - KS Twardawa

10. KOLEJKA - 4/5 PAŹDZIERNIKA
KS Twardawa - GKS Głuchołazy
Pogoń Prudnik - Victoria Łany

11. KOLEJKA - 11/12 PAŹDZIERNIKA
LZS Walce - Stal Brzeg

Śląsk Łubniany - Fortuna Głogówek

12. KOLEJKA - 18/19 PAŹDZIERNIKA
GKS Starościn - LZS Walce

Fortuna Głogówek - Stal Brzeg

13. KOLEJKA - 25/26 PAŹDZIERNIKA
Polonia Karłowice - Fortuna Głogówek

LZS Walce pauzuje

14. KOLEJKA - 2 LISTOPADA 

OKS Olesno - LZS Walce

Fortuna Głogówek - GKS Starościn

15. KOLEJKA – 8/9 LISTOPADA 
LZS Walce - Małapanew Ozimek

Start Namysłów - Fortuna Głogówek

SKŁAD
Stal Brzeg (s)
Ruch Zdzieszowice (3.)
Małapanew Ozimek (4.)
Odra II Opole (5.)
Fortuna Głogówek (6.)
GKS Starościn (8.)
Śląsk Łubniany (9.)
LZS Walce (10.)
Porawie Większyce (11.)
Polonia Karłowice (13.)
Piast Strzelce Op. (14.)
LZS Domaszkowice (b)
Start Namysłów (b)
OKS Olesno (b)

LZS Bogacica (7. w minionym sezonie) 

i Victoria Chróścice (12.) wycofały się z 
rozgrywek. Z prawa do pozostania w 4. 

lidze nie skorzystała Polonia Głubczyce. 

4. liga 
– jesień 2025/26

Klasa okręgowa, gr. 2 
– jesień 2025/26

TERMINARZ TERMINARZ 

W czerwono-białym trykocie Wyrwa pod koszem 
PIŁKA NOŻNA KOSZYKÓWKA

W 
przebudowanej latem 

czwartoligowej Fortu-

nie Głogówek znalazło 
się kilka nowych twa-

rzy. Jak już wcześniej informowali-

śmy, na stanowisku trenera Marka 
Henzela zastąpił Marek Merklinger, 
a z drużyny odeszło pięciu zawodni-

ków (Dariusz Zapotoczny,  Rafał Wil-

lim, Mateusz Kozubek oraz Dariusz i 
Tomasz Hajdukowie). (ws) n

NOWE NABYTKI FORTUNY

Przemysław Jakwert
Poprzednie kluby: Unia Krapkowice, 
LZS Racławiczki, LZS Walce, Polonia 
Prószków.

Kacper Grądowski
Poprzednie kluby: Odra Opole, Ruch 
Zdzieszowice, LZS Starowice, Mała-

panew Ozimek.

Szymon Tandereszczak
Poprzednie kluby: Orzeł Ząbkowice 
(wychowanek),  Śląsk Wrocław, 
Lechia Dzierżoniów, SMS Łódź, Po-

mologia Prószków, Odra Opole, MKS 
Gogolin, Ruch Zdzieszowice.

Filip Szampera
Poprzednie kluby: Swornica Czarno-

wąsy, Unia Krapkowice, MKS Gogo-

lin, Ruch Zdzieszowice.

Szymon Tandereszczak piłkarsko 
wychował się na Dolnym Śląsku

Jakub Sadowski 
żegna się z Prudnikiem
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akub Sadowski nie jest już 
zawodnikiem prudnickiej 
Pogoni. 24-letni środkowy 
podpisał kontrakt z Turo-

wem Zgorzelec, który przez wielu 
jest  wymieniany do awansu na 
zaplecze ekstraklasy. Wcześniej 
w y s t ę p o w a ł  w  H y d r o T r u c k u 
R a d o m ,  a  t a k ż e  r e p r e z e n t o w a ł 
L e g i ę  W a r s z a w a .  W  m i n i o n y m 
sezonie w barwach Pogoni noto-

wał średnio 13,8 punktu oraz 8,9 
zbiórki. (ws) n

11. KOLEJKA - 11/12 PAŹDZIERNIKA  
MKS Gogolin - Pogoń Prudnik
Victoria Łany - KS Twardawa

12. KOLEJKA - 18/19 PAŹDZIERNIKA
KS Twardawa - MKS Gogolin

Pogoń Prudnik - Victoria Żyrowa

13. KOLEJKA - 25/26 PAŹDZIERNIKA
Victoria Żyrowa - KS Twardawa

LZS II Starowice - Pogoń Prudnik

14. KOLEJKA - 2 LISTOPADA 

KS Twardawa - LZS II Starowice
Pogoń Prudnik - Chemik K.-Koźle

15. KOLEJKA - 8/9 LISTOPADA 
Orzeł Branice - Pogoń Prudnik

Chemik K.-Koźle - KS Twardawa

SKŁAD 
Polonia Głubczyce (s)
MKS Gogolin (2.)
Czarni Otmuchów (3.)
KS Twardawa (4.)
Orzeł Branice (5.)
Skalnik Gracze (6.)
Victoria Żyrowa (7.)
LKS Ujazd (8.)
LZS II Starowice (9.)
Polonia Prószków (10.)
Chemik K.-Koźle (11.)
GKS Głuchołazy (12.)
Pogoń Prudnik (13.)
LKS Goświnowice (b)
LZS Raszowa (b)
Unia Krapkowice (b)
Victoria Łany (b)

eprasa.pl d93874329d
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Dyżury w porze nocnej oraz  
w dni wolne od pracy pełni  
Apteka Optima w Prudniku. 
Godziny pracy Apteki Optima:

• poniedziałek-piątek: 8.00 – 20:00

dyżur: 20:00 – 22:00, z wyjątkiem dni wol-

nych od pracy

• sobota: 9:00 – 19:00

Dyżur: 19:00 – 21:00

• niedziele i dni wolne od pracy: 14:00 – 20:00

Dyżur: 10:00 do 14:00.

 

pRudNIk
Apteka „Kolorowa”,

ul. Sobieskiego 15, tel. 730 942 198 

Apteka  „Gemini”
ul. Kościuszki 15, tel. 453 022 925

Apteka mgr Jadwiga Jaskowska,

ul. Rynek 14, tel. 77 436 38 55

Apteka „Alga”
ul.Staszica 4, tel. 77 436 68 88

Apteka „Optima”

ul. Nyska 1, tel. 77 436 65 90

Apteka „Pod Złotym Wężem”

ul. Powstańców Śląskich, tel. 77 406 70 93

Apteka  Burchacińscy Spółka Jawna 

ul. Skowrońskiego 28, tel. 77 887 01 01

GŁOGÓWek 
Apteka Św. Anny
ul. 3 Maja 17,  tel. 77 437 24 25

Apteka „Świętojańska”
Pl. Wolności 6,  tel. 77 437 20 66

Apteka „Crategus”

ul. Zamkowa 1, tel. 77 437 37 96

Apteka Nowa  „M. & T. Schmidt” 

ul. Mickiewicza 20, tel. 77 437 34 75

Apteka Drofarm 

ul. Piotra Skargi 15a, tel. 533 222 324

BIAŁA 
Apteka „pod Lwem”, 
ul. 1 maja 18, tel. 77 438 70 22

Apteka  im. karola Wojtyły, 
ul. Opolska 2a, tel. 77 438 74 06

Apteka im. św. kamila, 
Rynek 14, tel. 77 438 71 21

ŁĄCZNIk
Apteka mgr Krystyna Wiśniewska, 

Łącznik 48 – 220 

ul. Skowrońskiego 4,

tel. 77 437 63 68

kORFANTÓW 

Apteka „Apteka Rodzinna”
ul. Wyzwolenia 16, tel. 77 435 60 27

Apteka elżbieta Wilk
ul. Wyzwolenia 19, tel. 77 431 90 48

STRZeLeCZkI 
Apteka „Sub-Sole”,
Strzeleczki, ul. Sienkiewicza 33, 

tel. 77 466 82 00

punkt apteczny „Sub-Sole”,
Dziedzice, ul. Główna 15, 

tel. 77 466 87 58 

Apteka Arnika, 
Dobra, ul. Szkolna 2, tel. 77 466 83 09 

Kujawy, ul. Opolska 1 C, tel. 77 466 87 58

WALCe
Apteka, 

ul. Mickiewicza 7, tel. 77 466 01 23

Apteki w Białej, Głogówku i Łączniku

nie prowadzą dyżurów

WAżNe TeLeFONy
Telefon alarmowy 112

Nocna i świąteczna pomoc  lekarska 
PCM ul. Piastowska 64, tel. 77 406 78 99

Informacja pkp, tel. 19 757

urząd Skarbowy, ul. Kopernika 1a,   

                     tel. 77 436 99 00

pOGOTOWIA
Ratunkowe 112, 999, 77 438 78 85

Straż pożarna 112, 998, 77 438 05 30

policja 112, 997, 478 629 503

energetyczne 991

Gazowe 992

Wodno-kanalizacyjne 994

>> prudnik 77 436 25 56

>> Głogówek 77 437 46 47

drogowe 981

Opiekuńcze 77 474 54 45

Straż Miejska 77 406 62 42

    

pOWIATOWy RZeCZNIk kONSuMeNTÓW
Starostwo Powiatowe w Prudniku, pok. 4

tel. 77 436 93 09, 576 834 168

środa i piątek 7.30 -13.00

OśrODeK POMOCy SPOłeCZNeJ 

W PruDNiKu 77 406 70 38

OśrODeK POMOCy SPOłeCZNeJ 

W GłOGóWKu  77 438 00 40 

OŚROdek pOMOCy SpOŁeCZNeJ 
W BIAŁeJ 77 438 71 40

OśrODeK POMOCy SPOłeCZNeJ 

W LubrZy 77 407 46 79

Tradycji Tkackich - ul. Królowej Jadwigi 23, 

czynne: wtorek-piątek 8.00-16.00, 4. sobota 

miesiąca 10.00-16.00. Wieża Woka, Plac 

Zamkowy czynna od 1 maja do 30 września 

od wtorku do piątku 12.00-16.00 oraz w 

soboty, niedziele i święta 12.00-18.00. Cena 

biletów: Arsenał normalny 10 zł, ulgowy 5 zł, 

grupowy (20-35 osób) 100 zł, CTT normalny 

10 zł, ulgowy 5 zł,  grupowy 100 zł, Wieża 

Woka normalny/ulgowy 5 zł, grupowy 50 zł. 

Bilet rodzinny (tylko z Kartą Dużej Rodziny 

lub Opolską Kartą Rodziny) - 20 zł (obejmuje 

wszystkie obiekty MZP). W czwartki do 

obiektów muzeum wstęp wolny (poza 

Wieżą Woka).

Muzeum w Głogówku

Ul. Słowackiego 1, 48-250 Głogówek, 

tel. 77 437 35 00, godziny otwarcia: wtorek – 

piątek: 10.00 – 14.00.

Muzeum śląska Opolskiego 

Ul. św. Wojciecha 13, Opole, tel. 77 453 66 77. 

Czynne 9.00-15.30 (wtorek-piątek), 10.00-15.00 

(sobota), 12.00-17.00 (niedziela), nieczynne 

(poniedziałek). Ekspozycja stała: „Pradzieje 

Opolszczyzny” i „Opole - gród, miasto, stolica 

regionu”. „Galeria malarstwa polskiego XIX i XX 

wieku”, „W kręgu farmacji”.

Městské muzeum  w Zlatých Horách

Nám. Svobody 94, 79376 Zlaté Hory. Czynne 

od wtorku do piątku, od godz. 9.00 do 12.00 

i od 13.00 do 16.00.

Městské muzeum w Krnovie

náměstí Míru 14, 794 01 Krnov, tel. 554 

614 706, e-mail: muzeum@mikskrnov.cz.

Galeria Sztuki Hanny bakuły „No ba!” 

(oddział Muzeum Ziemi Prudnickiej) 

Rynek 2, Prudnik. Godziny otwarcia: so od 

12.00 – 18.00, wt – pt 10.00 – 16.00

iZby reGiONALNe

• Farska stodoła w biedrzychowicach, 

usytuowana obok plebani. Jest tu 

eksponowane wyposażenie dawnego 

śląskiego domu. Kontakt z Różą Zgorzelską 

(tel. 77 437 17 99, kom. 668 290 809).

• Izba śląska w Publicznym Gimnazjum 

nr 1 w Głogówku. ul. Kościuszki 10, 

tel. 77 437 35 92. W wydzielonych 

pomieszczeniach znajdują się 

tematyczne ekspozycje: dawna pralnia, 

kuchnia, sypialnia, klasa itp.

• Izba regionalna na poddaszu budynku 

szkolnego w Przechodzie (gmina 

Korfantów). Zgromadzono w niej stroje 

regionalne, przedmioty codziennego 

użytku, sprzęty rolnicze, mapy, fotogra�e.

• Izba regionalna w Wiejskim Centrum 

Aktywizacji w rudziczce. Izbę można 

zwiedzać od poniedziałku do piątku, w 

godz. od 13.00 do 20.00.

Zabytkowy spichlerz w Trzebinie

Czynne w każdą niedzielę, od godz. 15.00 

do 17.00. Kontakt: sołtys Roman Pilch (77 436 

03 22), Józefa Bogusz (77 436 60 22), Daniela 

Mojak (784 181 951).

kuLTuRA

OśrODKi KuLTury

Prudnicki Ośrodek Kultury i biblioteki 

Publicznej w Prudniku

Siedziba główna POK – Pałac Fränkla,  

ul. Kościuszki 1A, 48 – 200 Prudnik,  

tel. 77 436 33 96.

Miejsko-Gminna Biblioteka Publiczna, 

ul. Mickiewicza 1, 48 – 200 Prudnik,   

tel. 77 436 27 60.

Kino Diana, ul. Mickiewicza 1,  

48 – 200 Prudnik,  tel. 77 436 66 85.

Miejsko-Gminny Ośrodek Kultury w Głogówku

Ul. Batorego 10, 48-250 Głogówek, 

tel. 77 406 91 40. Godziny otwarcia:  

pon - pt - od 8.00 do 20.00.

Gminne Centrum Kultury w białej

Ul. Prudnicka 35, 48-210 Biała, 

 tel./faks 077 438 70 26.

Gminny Ośrodek Kultury w Lubrzy

Ul. Wolności 73, 48-231 Lubrza, 

 tel./faks 77 407 46 83.

Agencja Sportu i Promocji w Prudniku 

Ratusz - Rynek, Prudnik, tel. 77 436 66 55

Městské informační a kulturní středisko w Krnovie

náměstí Míru 1/14, 794 01 Krnov, tel. 554 614 706, 

e-mail: posta@mikskrnov.cz.

MuZeA i GALerie

Muzeum Ziemi Prudnickiej

Siedziba główna - Arsenał, ul. Chrobrego 5, 

48-200 Prudnik, tel. 77 406 80 60, czynne: 

wtorek-piątek 8.00-16.00, 2. sobota miesiąca: 

10.00-16.00. Ekspozycja stała: etnogra�a, 

historia Prudnika, Stanisław Szozda. Centrum 

CeNy PALiW 95 ON LPG

„Orlen” Prudnik 5,89 6,19 2,59

„Pieprzyk” Prudnik 5,53 5,87 2,54

„STW” Prudnik 5,79 5,99 -

„Orlen” Biała 5,94 6,19 2,59

„Avia” Rzepcze 5,80 5,95 2,65

„Shell”  Lubrza 5,89 6,19 2,59

WALuTy NbP

1 eur 4,23 / 4,31

1 usd 3,65 / 3,72

1 gbp 4,86 / 4,96

1 chf 4,52 / 4,62

100 czk 17,21 / 17,55

Stan:  29 lipca,  godz. 9.00 - 9.15                   zebrał: Adam Myśków
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• poniedziałek-piątek: . – :

• sobota: : – :

• niedziele i dni wolne od pracy: : – :

• Farska stodoła w 

• Izba śląska w Publicznym Gimnazjum 

• Izba regionalna na poddaszu budynku 

• Izba regionalna w Wiejskim Centrum 

Siedziba główna POK – Pałac Fränkla, 

Wspierali osoby  
z niepełnosprawnością  
z powiatu prudnickiego 
po powodzi

PO POWODZI

O
d grudnia 2024 r. do 30 
czerwca tego roku Sto-

w a r z y s z e n i e  A d  A s t r a 

r e a l i z o w a ł o  z a d a n i e 
publiczne „Wsparcie i motywacja 
– program aktywizacji osób z niepeł-

nosprawnością z powiatu prudni-

ckiego po klęsce żywiołowej” finan-

sowane z budżetu Państwowego 
Funduszu Rehabilitacji Osób Niepeł-

nosprawnych. Na zadanie składało 
się szereg działań wspierających 
osoby z niepełnosprawnością, które 
ucierpiały w wyniku powodzi na te-

renie powiatu prudnickiego.

-  S e r c e m  z a d a n i a  b y ł a  g r u p a 
wsparcia osób z niepełnospraw-

nościami, która spotykała się aż 20 
razy. Spotkania obejmowały bardzo 
szeroką tematykę – od edukacyjnej, 
poprzez psychologiczną i społecz-

ną, aż po praktyczną. Szczególnym 

z a i n t e r e s o w a n i e m  c i e s z y ł y  s i ę 
zajęcia z gotowania i dekoracyjne-

go wycinania owoców i warzyw, 
które integrowały uczestników i 
przynosiły im wiele radości. Przez 
cały czas trwania projektu catering 
dla uczestników zapewniało Koło 
Gospodyń Wiejskich z Łąki Prudni-

ckiej, dostarczając domowe, zdrowe 
posiłki – informuje Stowarzyszenie 
Ad Astra.

W ramach zadania zorganizo-

wano między innymi dwudniowe 
wyjazdy do Krakowa na Jarmark 
Bożonarodzeniowy z wizytą na Wa-

welu, który wprowadził świąteczną 
atmosferę i pozwolił uczestnikom 
oderwać się od trudnej codzienności 
oraz do Wrocławia ze zwiedzaniem 
Panoramy Racławickiej, Hydropolis 
i wrocławskiego ZOO. (z) n

eprasa.pl d93874329d
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rządzenia marki PHILIPS 
Heartstart H1, które wy
posażone są dodatkowo 
w  a p t e c z k i  p i e r w s z e j 

pomocy, trafiły do: Ośrodka Reha

bilitacji i Opieki Psychiatrycznej 
w Racławicach Śląskich,  Domu 
Pomocy Społecznej w Prudniku 
oraz Zespołu Szkół Rolniczych w 
Prudniku.

 Defibrylatory zostały sfinanso
wane ze środków własnych Powiatu 
Prudnickiego. Koszt zakupu urzą
dzeń to 13 251,60 zł. n

 Wykaz miejsc (wraz z adresami), 
w których znajdują się defibryla
tory sfinansowane przez Powiat 
Prudnicki:

• Starostwo Powiatowe w Prudniku 
– ul. Kościuszki 76 (ściana boczna 
budynku, koło głównego wejścia)
• Komenda Powiatowa Policji w 
Prudniku – ul. Skowrońskiego 39 
(parter budynku, obok dyżurki)
• Powiatowy Urząd Pracy w Prud
niku – ul. Jagiellońska 21 (ściana od 
strony podwórza)
• Dom Pomocy Społecznej w Prudni
ku – ul. Młyńska 11 (parter budynku, 
obok dyżurki pielęgniarskiej)
• Specjalny Ośrodek Szkolno-Wy
chowawczy w Prudniku – ul. Młyń
ska 1 (I piętro, obok sekretariatu)
• Centrum Kształcenia Zawodowego 
i Ustawicznego w Prudniku – ul. Prę
żyńska 3-4-7 (przy głównym wejściu)
• Zespół Szkół Ogólnokształcących 
nr 1 w Prudniku – ul. Gimnazjalna 2 
(przy głównym wejściu)
• Zespół Szkół Rolniczych w Prudni
ku – ul. Kościuszki 55 (parter budyn
ku II LO)

• Ośrodek Rehabilitacji i Opieki Psy
chiatrycznej w Racławicach Śląskich 
• ul. Zwycięstwa 34 (parter budynku, 
obok dyżurki pielęgniarskiej)
• Zespół Szkół w Głogówku – ul. Po
wstańców 34 (przy głównym wejściu)
• Specjalny Ośrodek Szkolno-Wy
chowawczy w Głogówku – ul. Bato
rego 2 (I piętro, obok sekretariatu)

Sunex zainteresowany zamkiem

Bieg, który inspiruje 
i porusza

GŁOGÓWEK

TRZEbINA

24 lipca przez gminę Lubrza przebiegła Karolina Napiórkowska. 

1 czerwca wyruszyła z Kwidzyna w biegu mierzącym około 4 tys. 

km wokół granic Polski, w ramach akcji charytatywnej „Biegnę 

dla powodzian”.
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ock am Palast 2025 to czwarta 
edycja festiwalu muzyki alter
natywnej. Podczas trzydnio

wego wydarzenia zagra trzynaście 
z e s p o ł ó w  r o c k o w y c h  z  P o l s k i  i 
Czech, wybranych z ponad 250 zgło
szeń nadesłanych z całej Europy. 
Zaplanowano również dodatkowe 
aktywności takie jak: Silent Rockote
kę, warsztaty graficzne i manualne, 
rockowy fitness, pokaz szermierki 
historycznej i pokaz fireshow.
 Kogo zobaczymy na scenie w ogro
dzie pałacu? Rock am Palast Band, Sto
nage Full Of Sun, Severed1, Snowblind, 
Melioranci, Symptone, Tabula Rasa, 
Beat Wise, My Own Abyss, Knedlove, 
Haasta, Bartek Broniewski oraz Echa.

 Udział w festiwalu wraz z moż
liwością rozłożenia namiotu są 
bezpłatne dla uczestników. Pomy
słodawczynią i główną realizatorką 
festiwalu jest znana doskonale na 
ziemi prudnickiej artystka i anima
torka kultury  Natalia Rygiel  (rów
nież wokalistka zespołu Misscore). 
Patronat honorowy nad wydarze
niem objął marszałek wojewódz
twa opolskiego  Szymon Ogłaza, a 
wydarzenie współfinansowane jest 
ze środków Województwa Opol
skiego. Organizatorami festiwalu 
są:  Fundacja Pałacu Rozkochów – 
Pomiędzy, Stowarzyszenie Opolska 
Scena Alternatywna, ATJ Group i TE 
Sound. (d) n

ykonujący trudny zawód 
ratownicy medyczni nie 
są pozbawieni humoru, 

również ich „powietrzne ramię” – 
Lotnicze Pogotowie Ratunkowe.

 Podczas środowej (9 lipca) inter
wencji w Prudniku ratownicy wy
lądowali na skwerze przy Placu Za
mkowym. Szczęście w nieszczęściu, 

że ich transport nie był konieczny, 
ponieważ mały pacjent nie odniósł 
obrażeń, które wymagałyby trans
portu do szpitala specjalistycznego. 
Pilot (lub pilotka) LPR oczekujący na 
dyspozycje, postanowił pobrać bilet 
z parkomatu, bo przecież „zaparko
wał” w strefie płatnego parkowania. 
Bilet do 30 minut, więc bezpłatny, 
trafił za szybę śmigłowca.

– Praca pilotów #HEMS to przykład 
profesjonalizmu i działania zgodnie 
z literą prawa – czytamy w mediach 
społecznościowych LPR (HEMS – ang. 
Helicopter Emergency Medical Ser
vice / Śmigłowcowa Służba Ratowni
ctwa Medycznego). Sytuację z Prudni
ka opisały ogólnopolskie media Przy 
okazji wyrazy uznania dla lotników 
LPR za ich umiejętności pilotażu! (d) n

M
edialne nagłośnienie 
tematu zamku w Gło-

g ó w k u  z w i ą z a n e  z e 
złożeniem oferty jego 

sprzedaży przez gminny samorząd 
amerykańskiemu miliarderowi Elo-

nowi Muskowi, zdaje się przynosić 
owoce. Zainteresowanie zabytkową 
budowlą wykazała grupa kapitało-

wa Sunex z Raciborza, działająca w 
branży odnawialnych źródeł ener-

gii, o czym poinformował burmistrz 
Piotr Bujak.

O b i e k t  p o  o d n o w i e  m i a ł b y 
spełniać między innymi funkcje 
turystyczne i kulturalne (np. sala 
koncertowa z myślą o organizacji 

koncertów w ramach Festiwalu 
Beethovenowskiego), co nie jest bez 
znaczenia dla miasta. Zamek jest 
największym obiektem rezyden-

cjonalnym na ziemi prudnickiej, a 
koszt jego odnowy to ostrożny sza-

cunek 100 mln zł. Od lat samorząd 
pozyskuje środki zewnętrzne, które 
przeznacza na prace ratunkowe, 
zabezpieczające, ale i wpływające 
na poprawę estetyki (remont elewa-

cji zamku dolnego). Czy transakcja 
dojdzie do skutku? Na razie nie ma 
odpowiedzi na to pytanie. Zdaniem 
burmistrza jeszcze w tym roku po-

winny zapaść decyzje. (d) n

J
eden z przystanków Karoliny Na-

piórkowskiej wypadł na terenie 
ziemi prudnickiej, w Trzebinie. 
Celem biegu jest zebranie środ-

ków na odbudowę szkoły w Żelaźnie, w 
gminie Kłodzko, która ucierpiała pod-

czas ubiegłorocznej powodzi.
Napiórkowska pokonuje średnio 

ok. 40 km dziennie. Meta biegu zapla-

nowana jest ponownie w Kwidzynie 8 
września. Ponad trzy miesiące w trasie. 
Dlatego takie przystanki jak ten w Trze-

binie, spotkanie z ludźmi, którzy dodają 
otuchy, są bardzo potrzebne. Napiór-

kowska dziękowała sołtys i mieszkań-

com Trzebiny za przyjęcie i ugoszczenie. 
W spotkaniu ze sportsmenką uczestni-

czył także wójt Lubrzy Damian Drabik.
Na profilu fb sołectwa Trzebina 

możemy przeczytać: „Z całego serca 
dziękujemy Karolinie Napiórkowskiej 
za niezwykłą odwagę, determinację 
i ogromne serce. Twoje poświęcenie 
- bieg  w 100 dni dla dzieci w miejsco-

wości Żelaźna to coś znacznie więcej 
niż sportowy wyczyn. To akt nadziei i 
solidarności, który daje mieszkańcom 
wiarę, że po tragedii powodzi może 
znów powstać coś pięknego - nowa 
szkoła. Twoje działanie inspiruje i 

porusza. Pokazujesz, że niemożliwe 
staje się możliwe, gdy zaangażowanie 
łączy się z troską o drugiego człowieka. 
Dzięki Tobie świat staje się lepszym 
miejscem. Dziękujemy za każdy krok, 
każdy kilometr, każde dobre słowo. 
Jesteś bohaterem nie tylko na trasie, 
ale przede wszystkim w sercach tych, 
którym pomagasz.”

Karolina Napiórkowska zanotowała 
w swoim internetowym dzienniku 
(dzień 54): „Poranek rozpoczęłam w 
Głubczycach. (…) Ok. godz. 10 zrobiło się 
naprawdę gorąco. Chmury próbowały 
coś z tym zrobić, zbierając się na niebie, 
ale deszczu się nie doczekałam. Za to 
przed Trzebiną niespodzianka - w lesie 
czekała na mnie OSP Trzebina i nawet 
kilku chłopaków ze mną biegło. Od razu 
buzia mi się uśmiechnęła. Wiadomo - w 
towarzystwie zawsze raźniej. Dziękuję 
Wam ogromnie za wspólne kilometry. 
W Trzebinie serdeczne przyjęcie i miłe 
słowa. Warto wspomnieć, że Trzebina 
podobnie jak szkoła w Żelaźnie, na któ-

rą prowadzę zbiórkę, również została 
dotknięta przez powódź w 2024 r. To po-

kazuje, jak wspólne historie łączą ludzi”.
Jeśli ktoś chce dołączyć do zbiórki: 

https://zrzutka.pl/9fgjkn.  n

Karolina Napiórkowska w Trzebinie
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